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Rozpoczęcie MiędzynarodowegoTygodnia Solidarności 
Byłych Więźniów Hitlerowskich Obozów

Hitler żyje w sercach niemieckich
przypomina toui. min. Smiątkomslu

W pierwszym dniu Międzynarodowe­
go Tygodnia Solidarności b. Więźniów 
Politycznych odbyło się poświęcenie 
sztandaru Polskiego Związku b. W ięź­
niów Politycznych i szereg związanych 
E tym uroczystości.

Od rana na PI. Zwycięstwa zaczęli 
cię gromadzić byli więźniowie polity­
czni, którzy na ten dzień tłum nie zje­
chali do W arszawy. Plac został przy­
stro jony w chorągwie narodowe. Po­
dium spowito w symboliczny pasiak z 
literą ,.P" na czerwonym trójkącie. 
P lac przed Grobem Nieznanego Żołnie­
rza otoczyły poczty sztandarow e dele­
gacji Okręgów Związku, partii polityez 
nych, organizacjo społecznych i mło­
dzieżowych.

Kompania honorow a I W arszawskiej 
Dywizji Piechoty i o rk iestra reprezen­
tacyjna W ojska Polskiego ustawiły się 
na przeciwko szpaleru sztandarów.

Aktu poświęcenia sztandaru dokonał 
ks mjr. Zawadzki. Rodzicami chrzest­
nymi zostali w imieniu Prezydenta i 
P rem iera oraz własnym Marszałek 
Rola-Żymierski, tow. min. Świątkowski 
oraz w iceminister tow. Balicki i b. 
w ięźniarki: Żywulska, Samaglewska,
Bielicka oraz Skalska.

Złożenie wieńca na Grobie Niezna­
nego Żołnierza oraz defilada pocztów 
sztandarow ych i kom panii honorowej 
przed M arszałkiem zakończyła pierw ­
szą część uroczystości.

Jesf nas 10 milionów

skiego Związku b. 
nvch.

Więźniów Pplityez-

Pałrzyliśmy w oczy  śmierci
„W niemiecko-faszystowskich wię­

zieniach i obozach, zginęło ponad 6 
milionów obywateli polskich. My nale­
żymy do tych kilkuset tysięcy Polaków' 
i Polek, którym  udało się uniknąć 
śmierci z ręki oprawców niemieckich, 
jakkolwiek w czasie pobytu w więzie1 
mu i obozie śmierci chodziliśmy po 
krawędzi przepaści i patrzyliśm y w 
oczy śmierci. Jesteśmy szczęśliwi, że 
los nas oszczędził, że żyjemy i może­
my pracować dla Polski wolnej i nie­
p o d le g łe j— mówił tow. min. Świąt­
kowski.

To, żeśmy zostali ocaleni, nakłada 
na nas wielkie, aJe i zaszczytne obo­
wiązki. Poznaliśm y piekło więzień i o- 
bozów niemiecko - faszystowskich, nau 
ożyliśmy »ię solidarności w walce i 
cierpieniach, doznawanych od faszy­
stowskich barbarzyców. Nasi bracia i 
nasze siostry, którzy zginęli w obozach 
i więzieniach faszystowsko - niem iec­
kich, |>ozostawili nam  w tragiczne dni 
przed swoim zgonem testam ent.

Pierwszy nakaz tego testam entu 
brzm i: „Nie pozwólcie narodom  zapo­
mnieć o zbrodniach faszyzmu. Nie bę­
dzie Niemiec więcej pluł nam w twarz. 
Gały naród polski i wszystkie narody, 
m iłujące wolność, a ,w pierwszym rzę­
dzie narody słowiańskie winny na zaw 
sze zapam iętać: „H itler żyje w m ilio­
nach serc niem ieckich". Zagadnienie 
Niemiec jest zagadnieniem pokoju i 
istnienia całych narodów. Biada tym. 
którzy by uważali, że zagadnienie fa ­

szyzmu hitlerowskiego jest już wyczer 
pane i załatwione. Byłby to straszliwy 
błąd, za który całe narody zapłaciły­
by życiem. A wreszcie: „Świat powi 
nien w pierwszym rzędzie zająć się lo­
sem tych narodów, klóre ucierpiały z 
powodu Niemiec*".

N akaz  p o m o c y
Drugim nakazem pozostawionego 

nam testam entu jest nakaz niesienia 
pomocy wdowom i sierotom, porosła 
tym po ofiarach hitlerowskiego te rro ­
ru, niesienia pomocy kolegom i kole­
żankom, którzy z powodu cierpień w 
obozach i więzieniach, utracili zdolność 
do pracy. Jest to święty obowiązek 
naszego Związku.

Trzecim nakazem  dla naszego Zwią­
zku jest zbieranie bezpośrednio od ży 
jących ofiar hitlerowskiego terroru  i 
utrw alanie w zeznaniach i dokumen 
lach dowpdów zbrodni niemieckich — 
na wieczną hąńby faszyzmu pamiątkę, 
dla nauki ostrzeżenia przyszłych poko 
leń, dla umocnienia solidarności maro 
dów słowiańskich i wszystkich innych 
narodów, m iłujących pokój i wolność

Tow. min. Świątkowski zakończył 
przemówienie okrzykiem na cześć mię­
dzynarodowej solidarności b. więź­
niów. pokoju i dem okratycznej Polski.

Na zakończenie części oficjalnej a 
kademii, głos zabrał Sekretarz General 
ny M iędzynarodowej Federacji b. Więź 
niów Politycznych, wicemin. Balicki 
W przem ówieniu podkreślił on znaczę 
nie ciężaru gatunkowego solidarności 
m iędzynarodowej oraz przedstaw ił ce 
le i zadania Federacji.

Mówca ostrzega przed reii-mem gen.

Franco, który stanowi groźbę dla po­
koju, a następnie porusza sprawę ape­
lu, wystosowanego przez Federację do 
m inistrów ..Wielkiej Czwórki", aby z 
funduszów odszkodowań niemieckich 
określona część została przeznaczona 
dla ofiar faszyzmu.

W części drugiej akademii odbyły 
się występy artystyczne, związane te­
matowo z m artyrologią b. więźniów po 
litycznych.

Stan wojenny na Peloponezie
M istyfikacja wobec komisji ONZ

LONDYN (PAP). — Jak donosi a 
gencja Reutera z Atęn w południowej 
części Peloponezu trw ają w dalszym 
ciągu niepokoje i walki. Rząd grecki 
postanowił — po 5 godzinnym po«ie 
dzeniu — wprowadzić stan wojenny 
w okręgu Laconia w południowej częś 
ci Peloponezu.

Kierownictwo EAM wysłało depe­
szę do ministrów spraw zagranicz 
nych w Moskwie, w której podaje roz 
miary niepokojów w południowej 
części Peloponezu oraz fakty mordo 
wania elementów lewicowych w tym 
rejonie.

FAŁSZYWY ADRES

Przywódca powstańców greckich 
gen Markos, — którego k o m i s j a  śled- 
cza ONZ darem nie poszukiwała w gór­
skim terenie — oświadczył, że według

jego przypuszczeń przedstawiciele ONZ 
zostali rozmyślnie akierowami w nie­
właściwe miejsce. Stwierdzili to dele­
gaci radzieoki i polski po powrocie do 
Salonik. Zakomunikowali oni, że spot­
kali gen. Markosa w górach Tesalii w 
centralnej Grecji w odległości 250 ki­
lometrów od miejsca, w którym  na- 
próżno czekali przez dwa dni. Delegat 
radziecki przeprowadził rozmowę * 
Markosem i przywiózł od niego adre­
sowany do komisji dokum ent objętoś­
ci 200 stron. Obecnie członkowie ko­
misji śledczej udadzą się na okres ty­
godnia na teren Bułgarii i Jugosław ii 
7 kwietnia komisja Zbierze się pono­
wnie w Genewie w celu wyciągnięci* 
wniosków na podstawie zeznań, złoto, 
nych przez przedstawicieli Grecji, Al­
banii, Bułgarii i Jugosławii. Na za- 
kończenie komisja przekażę sprawoe- 
damie Radzie Bezpieczeństwa.

Sięgamy liczby 700.000 członków
s t w i e r d z a  P r z e i r o d n i c z ą c j j  CKW PPS

touj. minister Osóbka - Moraiuski

Niemcy -  sprawcami nędzy świata
pisze H oover in raporcie do Trumana

O godz. 11 w wypełnionej sali Tea­
tru  Polskiego w obecności Marszałka 
Rpli-Żymierskiego, członków korpusu 
dyplom atycznego i rządu, odbyła się 
akadem ia.

Uroczystość zagaił sekretarz general- j 
ay  Związku Czesław Łęski. Federacja 
— jak oświadczył ob. Łęski — liczy 
©kolo 10 milionów b. więźniów polity­
cznych z 18 krajów. Tydzień Solidar­
ności obchodzony jest w całej Europie, ,  I I I

n a g r o d ę  p r o p o n u j e  o d b u d o w ę
gTesu b. W ięźniów Politycznych w Pa-1 
ryżu.

Pamięć zmarłych b. więźniów pełi- 
tycznych uczorojio powstaniem.

Z kolei zabrał głos min. spraw iedli­
wości, tow. Henryk Świątkowski, 
przewodniczący Rady Naczelnej Ppjl-

D nla 23 bm. w  sali F ab ryk i 
W edel" odbył się zjazd w arszaw ­
skiego W ojew ódzkiego A ktyw u PPS.

N a zjazd przy jechały  liczne de le ­
gacje z całego w ojew ództw a i szczel 
nie w ypełn iły  p iękn ie  udekorow aną 
salą.

Z eb ran i okrzykam i i burzliw ym i 
ok laskam i pow ita li p rzybyłego na 
kon ferencją  P rzew odniczącego CKW 
P P S  tow . m in. E dw arda  O sóbkę- 
M oraw skiego.

O brady  zagaił i pow ita ł zebranych  
Przew odniczący WK P P S  tow. poseł 
Tadeusz Ćwik następ n ie  zaprosił 
do p rezydium  zjazdu  Przew . CKW 
P P S  'tow. m in. O sóbkę-M oraw śkie- 
go, tow . pos. B elońskiego, pos. B a-

Kongres 32 narodów Azji
LONDYN (PAP). — W czoraj w New 

Delhi, w iceprem ier tymczasowego rzą­
du Indii Pandił Nehru otworzył koo 
ferencję paraujntycką. Na konferen 
cię przybyli delegaci 82 narodów, po 
za tym zgromadziło się ponad 10 ty ­
sięcy publiczności. W inauguracyj­
nym przemówieniu Nehru zapowie-

W  w ie lk im  h o te lu  M o sk w y

przemysłu niem ieckiego
N . JORK PAP. W  trzecim sprawozdaniu złożonym Tru- 

manowi z misji gospodarczej do Europy H oover przedstawił 
program, który ma poprzeć eksport niemiecki. Program ten prze­
widuje uznanie Zagłębia Ruhry i Nadrenii jako części Niemiec,

zaprzestania dalszych demonta­
ży i 'niszczenia fabryk z wyjąt­
kiem zakładów zbrojeniowych 
oraz uwolnienie przemysłu nie­
mieckiego od obcych właścicieli.

Hoover proponuje prask imanie prze­
mysłu niemieckiego pod nadzór Sojusz 
niczej Komisji Kontroli, której zada­
niem będzie dopilnowanie, ażeby nie 
przemietli'} się on w przemysł m ili­
tarny. Przemysłem wmni kierować sa ­
mi Niemcy pod kontrolą międzynaro­
dową. Hoover stwierdza, że przedło­
żone przez niego wnioski ,,aie są  wy­
nikiem sentymentu ani uczucia wzglę­
dem narodu, któa-y sprowadź*} taką 
dzę na cały świat". B. prezydent zwra 
ca uwagę, że płatn icy  amerykańscy i 
brytyjscy pokryw ali blisko 600 m ilio­
nów dolarów  rocznie oelean niedopusz­
czenia, aiby Niemcy, zamieszkujący za­
chodnie strefy  okupacyjne przym iera­
li głodem, Hoover zaleca uruchomie­
nie wszystkich fabryk zarówno cięż­

kiego, jak 1 lekkiego przemysłu, ażeby 
zwiększyć produkcję z zastrzeżeniem, 
i*  nie będzie ona obejmować sprzętu 
wojskowego, Zdaniem Hoovera sam 
lekki przemysł niemiecki ni* będz<e 
przez długie laita w stanie pokryć kosz 
tów importu.

„E. j ranow skiego, D obrow olskiego, G ro­
ssa, K ępczyńskiego i innych.

P ierw szy w ygłosił p rzem ów ienie 
przew odniczący CKW  P P S  tow. 
m in. O subka-M oraw ski, k tó ry  w  
dłuższym  refe rac ie  om ów ił sy tuację  
polityczną w ew n ątrz  k ra ju  p o d k re ­
ś la jąc  rozk ład  ideologiczny opozy­
cji oraz pozytyw ny zw ro t poglądów  
najszerszego społeczeństw a do no­
w ego R ządu.

O m aw iając sy tu ac ję  m iędzynaro ­
dow ą tow . m in. O sóbka-M oraw ski 
podniósł w agę sojuszu z Czechosło­
w acją  oraz przypom niał, że u trw a ­
lenie niepodległości leży w  słusznej 
polityce m iędzynarodow ej. Rządów  
D em okratycznej Polski, podstaw ą 
k tó re j, je s t sojusz ze Zw. R adziec­
kim .

O m aw iając sp raw y  o rgan izacy jne 
m ów ca zw rócił uw agę n a  w ie lk i 
obow iązek p racy  o rgan izacy jnej, 
w śród  członków  naszej P a rtii , k tó ­
re j liczba członków  dobiega dziś do 
700.000.

Po  skończonym  refe rac ie  zeb ran i 
zgotow ali P rzew odniczącem u CKW 
P P S  tow . m in. O sóbce-M oraw skie- 
m u bu rz liw ą  ow ację.

N astępnie  tow . poseł S tan isław  
G ross d a l spraw ozdan ie  ze Z w iązku

dział, że Azja będzie musiała przyczy 
nić się skutecznie do utrzym ania po 
koju. Stwierdził on, że „stare imperia- 
lizmy zanikają tak samo, jak zwalił 
się mur. otaczający Indie". Nehru za­
powiedział poparcie ONZ oraz apelo­
wał aby konferencja dążyła do stwo­
rzenia idealnego jednego świata.

Musimy być dalekowzroczni
Tow. Premier Cyrankiewicz 

na obradach aktywu PPS w Łodzi
W dniu 22 b. m. odbyła się  w  Ło­

dzi narada aktyw u PPS, p o św ięco ­
na om ów ien iu  najw ażniejszych  ak­
tualnych zagadnień  z życia  partii i 
kraju. W obradach w zią ł udział s e ­
kretarz generalny  CKW PPS tow. 
Premier C yrankiew icz. Tow. Pre­
m ier w y g ło sił d łu ższe  p rzem ów ie­
nie, w  którym  n aśw ietlił ro lę PPS w  
życiu  odrodzonej Polski oraz w ska  
zał na pod staw ow e prawa, które 
w inny rządzić p rzyszłośc ią  kraju.

M ów ca podkreślił o lbrzym ie zna 
czen le  zw ycięstw a  dem okracji poi 
sklej, od n ies ion ego  w  w yborach

Jed n a  z sal i „F o to -Studio" najw iększego hotelu „Moskwa*' w  stolicy  
Związku Radzieckiego. Obecnie ho teł zajęty jest przez zagraniczne de- 

towarzysząee ministrom spr aw zagranicznych W. Brytanii, Sta­
nów Zjednoczonych i FraneJL

legocje

J U T R O  Z A M I E Ś C I M Y
Korespondencję własną

z Konferencji Moskiewskiej
naszego specja lnego  wysłannika

KAROLA MAŁCUŻYŃSKIE60

pt. ATMOSFERA PRACOWNI NAUKOWEJ
lonftreiieja Heskie wska w porównaniu z Paryska

styczn iow ych , d zięk i w prow ad ze­
niu w  ży c ie  id ei jedności działania  
obu partii robotn iczych  i w sp ó l­
nych ce lów , łączących  w szystk ich  
dem okratów  polsk ich  w  ramach  
Bloku D em okratycznego.

Tow. Premier zw rócił uw agę na 
k on ieczn ość prow adzen ia  daleko­
w zrocznej polityki, zgodnej z ryt­
mem historii narodu p o lsk iego  1 
podkreślił, że  polityka Polski n ie  
m oże op ierać s ię  na m onopolu je­
dnej partii, gd yż  jest to rzecz n ie ­
m ożliw a 1 dla Polski szk od liw a Zre 
sztą nie ma takiej partii, któraby  

J m ogła sam a d źw igać ca ły  ciężar  
I pracy i od p ow ied zia ln ośc i — m ó­
w ił tow  Premier — a antyjednolito- 
frontow e koncepcje groziłyb y  ka­
tastrofą polsk iej rew olucji i p o l­
skiej n iepodległoścL

P rzem ów ienie sw e  zakończył 
tow. Premier w ezw aniem  do w zm o­
żenia d yscyp lin y  partyjnej. Po prze 
m ów ien iu  tow. Premiera zabrał 
g ło s  sekretarz CKW PPS tow. Wa­
ch ow icz, który om ów ił spraw y w e­
w n ętrzne - organizacyjne oraz tow. 
Kępa - R óżycki, który poruszył za ­
gadnien ia  gospod arcze.

Parlamentarnego Polskich Socjalis­
tów  i z prac na niw ie Parlamentu.

Po re fe ra tach  i ożyw ionej dysk u ­
sji zeb ran i jednogłośnie uchw alili 
n astępu jącą  rezolucję:

REZOLUCJA 
Zebrani na Konferencji w  dnia  

23.U1.1947 aktyw iści Polskiej Partii 
Socjalistycznej w ojew ództw a w ar­
szawskiego stwierdzają, że: 

Dotychczasowa polityka prowa­
dzona przez K ierownictwo Partii 
jest polityką zabezpieczającą naro­
dowi uniknięcie w alk w ew nętrz­
nych, ponieważ opiera się ona na 
jednolitym  froncie klasy robotni­
czej, na sojuszu s chłopam i i na Je­
dności całej polskiej demokracJL Ta 
polityka doprowadziła do zw ycię­
stw a wyborczego, które jest w aż­
nym etapem  w  rozwoju kraju. Zwy­
cięstw o to powoduje normalizację 
stosunków w  kraju, kładzie kres 
tym czasowości oraz powoduje coraz 
to w iększe skupianie się narodu wo  
kół bloku demokratycznego i P ol­
skiej Partii Socjalistycznej.

Zwycięstw o wyborcze i eoras w ię  
ksza konsolidacja narodu przyczy­
niają się do zw iększenia w ysiłków  
przy odbudowie i przebudowie kra­
ju, dają możność podniesienia narc 
du na w yższy poziom dobrobytu, o - 
św iaty, kultury i tycia  duchowego.

Polska polityka zagraniczna, po­
lityka sojuszu i współpracy ze Zwiąż 
kiem  Radzieckim, i  w szystkim i na­
rodami m iłującym i pokój zabezpie­
cza narodowi spokojny rozwój 1 da­
je gwarancję pokoju w  Europie. 
W spółtwórcą i kontynuatorką tej po 
Utyki Jest PPS.

U czestnicy Konferencji politykę 
tę popierają w  całej rozciągłości w i­
dząc w  niej Jedyną drogę dla poko­
jow ego rozwoju naszego kraju.

Zebrani z radością w itają fakt za­
w arcia sojuszu z narodem Czecho­
słowacji widząc w nim dalsze grun­
tow anie pokoju i umocnienie bezpie 
czeństwa Europy przed n iew yga­
słym dotychczas w ulkanem  nacjona 
lizmu niem ieckiego.

Konferencja w zywa organizacje 
partyjne okręgu do w ytężonej pra­
cy na wsi, zwłaszcza w gospodar­
czym ruchu Spółdzielczym i Sam o­
pomocy Chłopskiej, wśród inteligen­
cji, kobiet i młodzieży.

W okresie w  którym w yniki pra­
cy gospodarczej Państw a stają się  
najw ażniejsze i decydujące, należy  
uaktywnić działalność Zw. Zawodo­
w ych i Rad Zakładowych oraz w  
dalszym ciągu pogłębiać dobrą i o - 
w ocną współpracę z masą bezpar­
tyjnych, którzy uczciwie pracują na 
swoich posterunkach.

NIECH ŻYJE POLSKA  
DEMOKRATYCZNA!

n i e c h  Ży j e  p o l s k a  p a r t i a
SOCJALISTYCZNA!
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Warszawa, 2>t marca

Pollt||ka odbudotup
(Yf btfśtar Odbudowy, tow. peof. #ft* 

chał Kaczorowski udzielił wywia­
du praęrfłtftwrSfllcłowi SAP, w którym 
poruszy} szereg zagadnień polityki od- 
flifdowy w związku a HWpoezyltają- 
eym się nowym sezonem budowla­
nym. Plan Inwestycyjny Minkierstwa 
Odbudowy (w sumie około 16 miliar­
dów i i  na rok 1947) obejmuje wszyst­
kie inwestycje budowitsne weUora pu- 
blicsncgo a wyjątkiem obiektów pfze- 
eaysłowycb, komunikacyjnych, j»e*tO- 
■wych 1 wojskowych,

Jednolita polityka budowlana i»«- 
Btawlcaa Jest przede wszystkim na 
sannicMenie do inJnimum bonetów 
budowy. Chodzi tu o odpowiednią or­
ganizację rynku pracy, racjonalizację 
robót budowlanych, organizację pro­
dukcji I rozdziału metcriałów budow- 
iUuiyeh. Szczególną uwagę Minister­
stwo Odbudowy poświęci Rwclczanłu 
srzerostdw I Morusów,

W dalszym dagu wywiadu tow. 
*>t». KaczoeowsSd wypowiedział tlę n  
‘gjękifzyrtl udziałem w dziele fedhudo- 
*wy prywatnej inicjatywy. Prwwhlzia- 
Bi* Je*t wydanie nowych przepisów, 
kor*y»tnyeh dla Jednostek, odbudowo- 
Jącycls Wilesckanin prywatne. W 
gólnoóci Bdeauknnia 2—4 izbowe ma­
ją byó zwolnione od obowiązku „za- 
gęszctanlą'’'.

Tow. isiftn. KeczwowskS zapowie­
dział wresweie pnyspiennenlc pw* nad 
odbudową moetu Kierbedzia,

D ohm  się zialu, *c minister mlarro- 
Jajny dla spraw odbudowy ndzielił 
iweaegńłowych Imlprtnacjl o zamierze­
niach swego MKOrtn. Sprawy odbudo­
wy interesują w obecnym okresie ka- 
4deg« obywatela. Sukcesy Minister­
stwa Odbudowy sa naszymi wpńłnyrol 
srakeraswni.

Kres gościnności
13 rasę światową niedawno obiegła

wiadomość, te rząd brytyjski *n- 
gnierza oóeałaó do Niemiec I tam rde- 
Bnobliizować wszystkich b. żołnierzy 
polskich, którzy odmówią wstąpienia 
do Polskiego Korpusu Posiłkowego, 
bądź powrotu do Polski. Rzeczywiście 
800 takich żołnleray wylądowało Jut 
w Niemczech, znalazłszy się na bra­
ku.

Kitka dni tętnu w londyńskim dtirn 
rńku „Times’* ukazał się artykuł wy­
jaśniający, 8* oWa deportacja byłych 
aliantów do kraju byłych wtogów 
«rl-ta na cala uaaornrlcnlc .Polakom, 
de dłużej nie mogą posostnć jaku na­
trętni goście i ramią się zdecydować 
sia wybór; ałbo pracy dla przemysłu 
brytyjskiego na warunkach podykto­
wanych pric* rząd brytyjski, albo tia 
powrót do Polski. Ponicwai wszelkie 
perswazje I enuncjacje oficjalnych 
czynników angielskich, nakłaniające 
Pniaków do powrotu do Polski i  upo­
rem przyjmowana byty pracz, Pola­
ków, Jako wyra* „wyższej polityki", 
An-dłey poczuli się zmuszeni do danin 
Polakom praktycznej aaicczM.

Lekcja ta jest dotkliwa, awlasrcso 
dła ani*4 wychowanych w legendzie 
^•tscopolskiej gościnności". Ale naj- 
gsiclnnicjszy gospodarz straci cierpli­
wość. gdy gość mn się zadomowi tak 
dalece, ic próbuje nawet przestawiać 
meble. Gdy ule pomagają grzeczne, idę 
stanowcze prośby o puszczenie, wre­
szcie goScinny, zniecierpliwiony gos- 
podarr woła poHeją i wyrzuca uciąż­
liwego gościa *a drzwi.

Szkoda, że nasi „tiieprzcjcdmmi 
emigranci" doprowadzili aż do tak 
drastycznej sytuacji. I po co? Przecież 
mają własny, cackający na nich dom.

Autorytet Karatów Zjednoczonych
a nie jednostronne decyzje mocarstw

Amb. Iow, Lang® 0 roli 8NZ
w rocznicą powstania Rady SozploczeRstwa

N. JORK (PAP). Z okażjl roczni­
cy pierwszego posiedzenia Rady Bez 
pieczeństwa przypadającej 25 m ar­
ca, amb. tow. Lang* Udzielił no­
wojorskiem u korespondentowi PAP 
Wywiadu, w którym  zbilansował do 
tychezasowe prace i osiągnięcia tej 
instytucji.

JAWNOŚĆ
„W pierwszym roku swego istnie 

n i t  — powiedział am basador Lan­
ge —■ Rada Bezpieczeństwa ustaliła, 
że spory międzynarodowe, zagra­
żające pokojowi i bezpieczeństwu 
św iata będą omawiane na jawnych 
i publicznych posiedzeniach, dostę­
pnych dla prasy i radia. U jaw nia­
jąc wszystkie sprawy, Rada umożli­
wiła całemu św iatu śledzenie ich 
przebiegu. Takt ten winniśm y uz­
nać za a trybut demokratycznego 
postępowania w kwestiach między­
narodowych. Rada Bezpieczeństwa 
uzgodniła również jak  należy prze­
prowadzić badania sporów między­
narodowych. W sprawie Hiszpanii 
podkom itet sform ułował jednogłoś­
nie oskarżenie faszystowskiego re ­
żimu generała Franco. Oskarżenie 
to s.ało się podstawą akcji uzna­
nej za Właściwą przez Generalne 
Zgromadzenie ONZ. Komisja dla 
sprawy Grecji jest nadal czynna 1 
nie przedstawiła jeszcze swego 
sprawozdania. Nie wątpię, że prace 
tej komisji pomogą wydobyć praw ­
dę o sytuacji greckiej.

NIE MA POWODU 
DO PESYMIZMU

Umiłowania Rady Bezpieczeństwa 
W kierunku osiągnięcia praktycz­
nych rozwiązań innych zagadnień 
okazały się mniej skuteczne. Szcze­
gólną powolność notuje się w kw e­
stii energii atomowej. Ale ONZ 
znajduje się jeszcze we wczesnym 
stadium  swej działalności i dlatego 
nie powinniśmy być zbyt 
styczni..

REDUKCJA ZBROJEŃ
Najważniejszą spraw ą w  bieżą­

cym roku będzie spraw a rożbroje- 
nia. Rezolucją z 14 grudnia 11946 r. 
G eneralne Zgromadzenie zleciło Ra 
dzie Bezpieczeństwa aby w Szybkim 
tempie opracowała projekt p rak ­
tycznych środków zmierzających do

redukcji

Rada Bezpieczeństwa utworzyła ko­
misję, która ma to opracować.

PRZECIW JEDNOSTRONNYM 
DECY*JOM

Rada Bezpieczeństwa musi rów ­
nież podjąć poważny wysiłek dla tt- 
trzym ania swego autorytetu i zapo­
bieżenia jednostronnym  akcjom m« 
carstw .

Mimo, że siły tmperialiamu powo 
li zam ierają, należy oczekiwać jesz­
cze prób rozwiązywania zagadnień 
przy pomocy metod imperialistycz­
nych z ominięciem Narodów Zje­
dnoczonych. Przeciwko tego rodza­
ju usiłowaniom Rada Bezpieczeń­
stw a musi zabezpieczyć zarówno 
swój autorytet .jak i Narodów Z,jedno 
czonych i musi zastosować Jako no­
wą metodę rozwiązywania zagad­
nień międzynarodowych porozumie­
nie wszystkich zainteresowanych 
stron oraz całej wspólnoty świata.

ONZ WE WŁASNEJ SIEDZIBIE
N. JORK (PAP). W rocznicę pier­

wszego posiedzenia Rady Bezpie 
czeństwa przypadającą 25

sekretarz generalny ONZ Trygve 
Lie przejmie dokum ent nadający 
tej organizacji na własność tereny 
M anhattanu, gdzie zostaną wybu­
dowane w  przyszłości budynki ONZ. 
Równocześnie Lia otrzym a 8 i pół 
miliona dolar, ofiarowanych przez 
Rockefellera na zakup dodatkowych 
terenów.

Nastrój pokaja i przyjaźni do ZSRR
stwierdziła delegacja radziecka w Anglii

LONDYN (RAI*). Premier Attlee 
przyjął delegację Rady Najwyższej 
ZSRR z Kuźniecowem na czele na spe­
cjalnej audiencji. Rozmowa, w której 
wziął udział również radziecki charge 
d‘affąŚNM w Londynie, Kukin, trwała 
blisko godzinę. Członkowi* delegacji 
pootawRu premierowi szereg pytań w 
sprawie wewnętrznych brytyjskich sto­
sunków ©raz zagadnień międzynarodo­
wych, W pierwszym rzędzie zaś utrwa­
lenia współpracy między Związkiem 
Radzieckim a Wielką Brytanią. Kuźnie

Francuskie olbrzymy
na polskich liniach lotniczych

cow oświadczył, że w czasie pobytu w 
Anglii delegacja iniatfi możność prze­
konania się, że naród brytyjski jedit 
przyjaźnie nastawiony do IhdtiSÓcd fh- 
daicokiej i pragnie tal snowi wd* trw a­
łego pokoju.

Wczoraj min. komunikacji, ła£. Ra- 
banow&ki, wziął udział w próbnym lo­
cie aa  ©ferowanym Poleoe przez fran­
cuski przemyoł lotniczy 4-mol arowym

Jedenasta rocznica 
v fp id k to r  krakowskich

Staraniem Wydziału Kultury i Oświa 
ty QKZZ odbyła się w Krakowie uro­
czysta akademia ku oKci poległych w 
wypadkach Icrskowatkiah w roku 1936 
robotników. Uroczystość zagaił tow. 
poe. Kowalczyk (PPS), ,po czym zabrał 

marca, | głos tow. po6, Adam Polewka (PPR).

samolocie pasażerskim „Laaiguedodk". 
Trasa lotu prowadziła z Warszawy do 
Gdańska i z powrotem i przebyta zo­
stała bez lądowania w Gdańeku w 1 
gedfc. 40 min.

30 samolotów lego typu obsługują 
pasażerskie licie fra noudkie na trasie 
Casablanca—Paryż, Saigon — Paryż, 
Paryż — Sztokholm.

Samolot może zabrać 33 pasażerów 
i 4 ludzi załogi.

W najbliższym czasie Polska zaku­
pi we Francji 10 samolotów „L&ngue- 
doek 161“, przezeacscotiych do lotów 
d J ugod ydtaJis owych »® polskirk li­
niach pasażerskich.

Zjednoczenie Niemiec było dziełem reakcji
dziś m a s ię  s ła ć  p o d sta w ą  d e m o k ra c ji

M O SK W A  PAP. —  Wcao,raj 
sza „Praw da" zamieszcza arty­
kuł znanego publicysty radziec­
kiego Zesławskiejro o ustroju 
państwowym Niem iec. Zasław- 
skii stwierdza, że odbudow a 'nie­
mieckiego państwa domokratycz 
nego powinna się odbywać stop­
niowo i że stały ustró j powinien 
być poprzedzany przez tymcza­
sowe form y rządzenia. A utor 
podkreśla, że Związek Radziecki 
jeszcze w ogniu walk z Niemca- 

pesymt- m ; oświadczył ustami generali­
ssimusa Stalina, że Stawia sobie 
jedynie za cel likwidację pań­
stwa hitlerow skiego, lecz nie ma 
zarrfiaru zniszczenia n&rodu nie­
mieckiego.

Pamiętając o roibójaicżym pań* 
stwie hitlerowskim nie wolno jednak 
zapominać o tym, co poprzedzało og­
rodowy socjalizm. Naród niemiecki

,, . ma do Zanotowani?. długą i bogatą
„zaprowadzenia ogólnej redukc ji. dro^  waii,k; 0 riemolaratyżację swego 
zbrojeń i sil zbrojnych oraz do za- M{raju.
pewntenia, że uregulowanie tej spra Fatalnym dla narodu niemieckiego 
wy będzie ogólnie przestrzegane.'11 był fakt, że jedność Niemiec eootała

urzeczywistniona me przez demokra­
cję, lecz zdobyta ,,krwią i żelazem 
przez rozbójniczą i zaborczą polity­
kę Bisma-rka. •  Wojująca reakcja nie­
miecka przywłsaszczyła sobie i wyko­
rzystała w celach rozbójniczycit hasłi 
jedności narodowej. Okres republiki 
wejmarskiej cechuje zniesienie monar­
chii, wprowadzenie pewnych ewobód 
obywatelskich ora® legalizacje partii 
demokratycznych, Wadą konstytucji 
weimarskiej było nadanie prezydento­
wi praw dyktatozsikiioh, które umożli­
wiały mu zniesieni* gwarancji demo­
kratycznej. Utorowało to — zdaniem 
Zaeławsikiego —- drogę do władzy hi­
tlerowskiej i podcięło podstawy nowej 
republiki. 7ztiszczenie hitleryzmu nic 
wiedzie z powrotem do republiki wei­
marskiej, jednakże tt&ieży wykorzy­
stać dobre jej strony.

Historycznie niemożliwą i utopijną 
jest próba odrodzenia Niemiec feoda! 
nvch i  ich licznymi księstwami, i fe­
deracją poszczególnych rządów. Pró 
ha taka mogłaby oddać hasło jedności 
państwa niemieckiego W ręce niemiec­
kich reakcjonistów.

„Znaczenie form tymczasowych — 
pisze autor — polega na przygotowa­

niu i zapewnieniu narodowi niemiec 
ki emu pełnych możliwości dla stwo­
rzenia stałego państwowego ustroju 
(!wndkra,tycznego, dla utsisnięcia wszyat 
kiogo Co przeszkadza temu na rodowi 
w utworzeniu Niemiec rzeczywiście 
(temoikratycznych i niepodzielnych. 
Stworzenie takich Niemiec, które wę­
szy by (w Skład miłujących wolność 
narodów 1 zajęły wśród nich gicdne 
miejsce, możliwe jod tylko przez *n- 
M osuwanie środków zdecydowanego 
i bezwzględnego oczyszczenia całych 
ziem niemieckich od wszywWiich resz­
tek i przeżytków hitlerynmn drogą 
zniszczenia tycli wiazystkich czynni­
ków, które podsycają nacjonalizm i 
szowinizm niemiecki**.

1 4  m i l i o n ó w
głodnych dzieci

N. JORK. PAP. Komisjo dla spraw 
spraw społecznych Redy Gospodarczo- 
Społecznej Narodów Zjednoczonych 
przyjęła plan, SMt którego podstawie 
rolrolnicy całego świata oddali by ję­
drną dniówkę na międzynarodowy fuw- 
clusj: pomocy dzieciom. Uchwała pod- 
krośla, żs w krajaoh, w których iwa* 
fonmy zbiónki przyniosły by lepszo 
wyniki zostaną one również zastoso­
wane niozaleanie od tego planu. Do­
tychczas 7 icrajów zwróciło się o  po­
moc w wyżywrón+u pomad 14 milio­
nów dzieci i matek w ciąży.

2 if  s. zabitych
podczas zam ieszek
w Indiach

PARYŻ (PAJP). — Agencja EridM* 
Prosse donoai z Bombaju, te  w wytzk- 
kil starć, j.nlkle miały miejsce w ostat­
nich dniach na pograniczu Pcmttsbe, 
zginęło 8.000 osób, rannych *ai W*ta- 
lo  1.100.

W tiUAzielę opufctfkorsMVo ćillajał- 
ny komunikat a Pandżabu, stwW dsc- 
Jący, że do, położenia krasu InkaJnyza
walkom uży to  ponad IB tytlęcy 6d8> 
nierzy hinduakich, 5 tyaląm brytyj­
skich ł 2 oddalały letnicze. Kilka to ­
warzystw transport owych priwpatorwa- 
dza ewekuaoją łodncAiS a objęłydb 
rozfuoliami terenów do otoonćitz *• 
chodżców.

W kilku wierszach
— Sąd wojskowy w OldeAfeurjfu ska 

zał na karę śmierci dwóch strażników 
b. obozu karnego w Ems land. 4 innych 
okazano na więzienie od 3 do 15 lat.

— W Rzymie zostanie uruchomione 
pierw*ta kolej podtiemna łącząca dwo 
rzec główny * przedmieściem Le Tm 
Fointaflo.

Cały kraj walczy z powodzią
Wojsko i społeczeństwo w akcji ratunkowej
N a wszystkich rzekach Polski, gdzie zagraża powódź, trwa 

niezwykłe zacięta walka z żywiołem z udziałem zarówno wojska 
jatk i ludności cywilnej. Tegoroczna powódź jest jedna z najwięk­
szych, jakie miały miejsce w Polsce.

O ile —  w woj. krakowskim  —• wobec spłynięcia lodów  
i opadnięcia wody —  zniesiono pogotow ie przeciwpowodziowe 
—  o tyle sytuacja w dolnym  biegu W isły ciągle jest jeszcze gro- 
£na.

D la zasilenia akcji przeciwpowodziowej przybył do W ar­
szawy bataliom 1 pułku pontonów , który obronił trzy mosty pod 
Sandomierzem.

PSL w województwie warszawskim
przeciwko p. Mikołajczykowi

Sprawozdawę* polityczny Socjalisty- 
cżnęj Agencji Prasowej donosi o sy­
tuacji wewnętrznej w PSL:

Do opozycyjnych ośrodków należy 
warszawski zarząd wojewódzki lej par 
lii. P. Mikotajeżyk pragnął i na tym 
terenie pozbyć saę niewygodnych dla 
siebie ludzi. W tym celu zwołał na 
dzień 22 marca konferencję wojewódz­
ką zarządów powiatowych, sądząc, że 
nda mu się zmobilizować zarządy po­
wiatowe przeciwko zarządowi woje­
wódzkiemu.

Okazało się wręcz przeciwnie. Prób,* 
aił zakończyła się kompletną klęską p. 
Mikołajczyka. Wystarczy powiedzieć, 
i t  aa 7 reprezentowanych na konfe­
rencji powiatów (przedstawiciele pozo-

Generałowie
niemieccy
czyszczą obory

LONDYN (PAP). Jaik donosi „Sun­
day Chronicie" generałowie i admira­
łowie niemieccy, którzy „kilka lat te­
mu mieli nadzieję, że mianowani zo­
staną konsulami Hitlera w Imperium 
Brytyjskim'* oczyszczają obecnie obo­
ry w gospoda rat wach położonych wo­
kół obozu dla jeńców wojennych w 
Walii. Jednym z pracujących tcen jest 
S rzecztłik naczelnego dowództwa hi 
tlernwskiego 1 znany wojenny komen­
tator radiowy, genera? Dittmar,

stałych w ogóle na konferencję nie 
przybyli). Jedynie powiał warszawski 
opowiedział się za linią p. Mikołaj­
czyka, przedstawiciele zaś pozostałych 
sześciu powiatów bardzo ostro linię tę 
sikry tyko wali. Nie pomogła nawet spe­
cjalnie na ten cel przez p. Mikołajczy­
ka zorganizowana grupa 14-tu „nie­
przejednanych", wśród której, obok 
prezesa znajdowali aię pp. Wójcik, Ka­
miński i inni — klęska koncepcji p. 
Mikołajczyka była bardzo wyraźna.

P. Mikołajczyk usiłował przekonać 
©pozycję, wygłosił nawet parogodzin­
nejI) przemówienie. Wszystko da rem- 
rrfe. Ciekawym momentem w argumen­
tacji p. Mikołajczyka było twierdzenie 
o... wielkich wpływach PSL w cosmic 
wyborów.

Na to twierdzenie odpowiedział po­
słowi Mikołajczykowi, biorący również 
udział w konferencji poseł Załęski, te 
gdytyy nawet tak było, jak mówi pre­
zes Mikołajczyk, gdyby PSL posiadało 
wielkie wpływy, to wpływy te nie 
mają ni« wspólnego z PSL ani x chłop 
stwem, ani z ideologią stronnictwa lu­
dowego, a po prostu liczy p. prezes na 
przeciwników reformy rolnej i upań­
stwowienia przemysłu, na żakamienia 
łych wsteczników.

Opozycyjnie w stosunku do p. Mi­
kołajczyka wypowiedziało «ię na kon­
ferencji jeszcze azereg mówców, m. ki. 
cć>. ob. Warowny (przewodniczący psre 
zydaum warszawskiego zarządu woje- 

(wódzikiego PSL), Gujsici, Majkowski, 
Niodek i Prewęcki.

Lody Wisły spływają aż do rejonu 
poniżej Bydgoszczy i od Tczewa do 
Ujścia. W środkowym i dolnym bie­
gu Wieły powstały poważniejsze za­
tory. Największy z nicłl utworzył się 
pod Zalcroczymem, przy czyta w dal­
szym ciągu prowadzi się intensywną 
akcję bombardowania przca lotnictwo. 
Saperzy bronią drewnianego mostu 
pod Wysźogrodam, który ma uszko­
dzone jedno przęsło. Zator bombardo­
wano w niedzielę dwukrotnie przy u- 
źyoiu lotnictwa i czołgów, przy czym 
udało się część zatoru zniszczyć. Na­
leży podkreślić ofiarne wysiłki 2 puł­
ku saperów, który ratuje ludność cy­
wilną okolic Kaizunia, Leoncina i Czo­
snowa. Bohatersko wal-ozą również cy­
wilne brygady przeciwpowodziowe, po 
nadto zaś ofiarną pomoc niesie PCK.

Koło Ciechocinka powstał 22 bm. 
drugi zator, który zootał zbombardo­
wany 1 tartznóęty prz-ao 1 pułk ponto­
nowy. Z wielką trudnością udało etę 
w tym miejscu uniknąć zalewu i ka­
tastrofy. 23 bta. powstał trseci zator 
u  755 km pomiędsy Toruniem a Byd­
goszczą. Dzięki energicznej akcji woj­
ska zator usunięto. Tego samego dnia 
w godzinach popołudniowych powstał 
ci warty zator w rejonie Chełmna. Za­
tor ten jest poważny i zagraża lewo­
brzeżnym miejscowościom. Należy nad 
mienić, że w roku ubiegłym na tytn 
samym kilometrze zator trwał powy­
żej miesiąca, pomimo bombardowania 
lotniczego i artyleryjskiego oraz akcji 
łodołamaczy.

W Tczewie istniej* obawa, że sowo- 
otwarty most dla niobu koltowego — 
zostanie ■niesiony s chwtlą rusacoia 
lodów, które jeet spodziewane w no­
cy * 24 aa 25 bm.

Wodami Raduni zostały aa lane v

Gdańsku ul. Toruńska i przyległa te­
reny. Zaalarmowane oddziały straży
ogniowej wraz z 1-udno-śc-ią cywilną ra ­
tują dobytek mieszkańców zalanych 
domów,

ODRA
Duże zatory lodowe powstały na 

Odrze w pow. 'krośnieńskim. Most w 
Krośnie lekko uszkodz-ony. Drużyny 
robotników cywilnych i oddziały Sa­
perskie w ciągłej akcji walczą o u- 
ttzyłna-niio mostu.

Lody na Odrze i jej dorzecza spły­
nęły do Kistrzynią. Pod tym miastem 
utworzył Się zator, który spowodował 
zalew lewego niemieckiego brzegu. Za­
tor powstrzymuje odpływ lodu, ź War­
ty.

WARTA
Lody na Warci* upłynęły poniżej 

PoamaJiia. Dzięki Zaciętej walce i e- 
nergicznej akcji zdołano usunąć kilka 
zatorów a woda opad*.

Na warcie poniżej Uniejowa, woda 
przybiera na skutek ruszenia dopły­
wów Warty. Akcja obrony mostów w 
Miłkowicach j Uniejowie trwa nadal. 
Nr odcinku Kóło ■— Kenio tworzące 
się zatory zagrażają bezpieczeństwu 
wałów ochronnych. Zarządzono ewa­
kuację ludności z zagrożonych wsi. 
Nisko położone częaoi m Konina są 
zalane.

Po dramatycznej f p«ł«*»j poświęcę- 
a walce zespołów ratowaicsych, ao- 

etal uratowany mewi na W arci* w O- 
bormikacłi. Obecni* trwa zacięta wal­
ka o utrzymanie mostu drogowego we 
Wronkach.

BUG
Bug ruszył w górnej części. Wy­

wiad lo-tnicay wykazał, że następuj* 
wylew, a miasto Nowy Dwór znalazło 
się pod wodą.

Zapowiedź pokojowego rozwiązania
zagadnienia Indochin

PARYŻ (PAP) S ekratars genera l­
ny francuskiej partii kom unistycz­
nej w iceprem ier Thoro* w ygłosił w 
niedzie lę  na w iecu w  m iećcie Va­
lence przem ów ienie, w  którym  
przypom niał udział partii kom uni­
stycznej w ruchu oporu  i p o dk re­
ślił, że po w yzw oleniu partia  roz­
poczęła w alkę o podniesien ie p ro ­
dukcji przem ysłow ej. O becnie upań 
stw ow ione kopalnie francuskie w y­
dobyw ają o 20 proc. w ięcej w ęgla 
niż w  roku 1938. P rodukcja stale 
w zrasta. Jednakże w skutek n iedo ­
sta tecznych  dostaw  z Zagłębia Ru- 
h ry  w ysiłki narodu  francuskiego w 
dziele odbudow y są stale ham ow a­
ne. Francja ma praw o do w ęgla Za 
g łębia Ruhry i dostaw y m uszą być 
podjęte na nowo.

Francjo dąży do całkow itej likwl 
dacjł faszyzmu na całym św iecłe 
nie w yłączając Hiszpanii 1 Grecji, 
do sku tecznego  rozbrojenia Mie-

N a r a d a
pnswtinteiąaych 
i sekretarzy MII

Dnia 26 bm. odbędsie się w Komi­
sji Orriralnej Związków Zawodowych 
narada praewc<kr.czący-ch i sekretarzy 
Okręgowych Komisji Związków Zawo­
dowych.

Tematem obrad będzie m. Łn. nowe­
lizacja dekretu o radach zakładowych 
oraz omówienie regulaminów OKZZ i 
Powiatowych Rad Z. Z.

m iec i do kontroli międzynarodo­
wej w  Zagłębiu Ruhry. Zagłębie 
Saary powinno być pod względem  
gospodarczym połączone z Francją, 
co nie oznacza, że Francja dąży do 
zaboru tego obszaru pod względem  
politycznym.

Thorez stwierdził, że przedstawi­
ciele partii komunistycznej zgodzi­
li się pozostać w  rządzie i wziąć  
Udział w  rozwiązaniu problemu 
indochińskiego na drodze pokojo­
wej.

F r o f „  Rose 
oswyntpohyciewFolsce

Wielki przyjaciel Polski, dyrektor In 
styitilu Nauk Słowiańskich, prof, hi­
storii i literatury polskiej na Uniwer­
sytecie Londyńskim, prof. W. Rose, na 
kooforoncji prasowej, zorganizowanej 
w dniu 22 bm. przez Komitet Słowiań­
ski, podzielił się swymi wrażeniami s 
pobytu w Polsce.

Prof. Rose przybył do Polaki, aby od 
nowić dawne kontakty naukowe, na­
wiązać nowe oraz odwiedzić swych sta 
rych przyjaciół.

Podczas podróży swej interesował 
się przeważnie kwestią naszej odbudo­
wy kulturalnej. Dominującym uczu­
ciem, jakie z Polski wynosi jest ogro­
mny podziw dla tężyzny, żywotności 
i zapału do pracy naszego narodu.

Zdumiewające wprost osiągnięcia z* 
obserwował prof. Rose, zwiedzając u- 
niwersytety polskie: nowootwarty Uni­
wersytet w Łodzi, Uniwersytet Wroc­
ławski i inne.

— Na zelektryfikowanych kolejach 
w południowej Anglii zakończył się 
24-godz:runy otrajk motorniczych. 
Strajk eperwodował odwołanie 750 po­
ciągów.

— 2vr. Robotników Samochodowych 
CIO zwrócił iSię do zakładów General 
Motor# s  żądaniem podwyżki płac o 
23 centy n,a godzinę, płatnyoh waka­
cji i 40-godsinnego tygodnia pracy.

Bajeczną kolaską i parą koników 
wiezie nasz karzełek kupę tygodników.

Powiem Wam w sekrecie: „ŚWIERSZCZYK" nowy będzie, 
Powiedzcie mamusi! I)o nabycia wszędzie.

Cena zł 10.— .
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Na Wiśle sytuacja nadal poważna
Rejon Puszczy Kampinoskiej pod wodą

Tow. min. Jabłoński
na Walnym Zebraniu Dzielnicy Śródmieście

W dniu  23 b. m. odbyło się W al 
ne  Ż ebran ie  D zielnicy Śródm ieście, 
k tó rem u  przew odniczył tow. M in. 
dr. H en ry k  Jab łońsk i, P rzew odni­
czący Stołecznego K om ite tu  PPS, 
tow . Jab łońsk i scharak te ryzow ał *y 
tu ac ją  m iędzynarodow ą, p o d k reś la ­
ją c  is to tę  dem okracji.. D ał on obraz 
p rac  naszych  zarów no na  te ren ie  
państw ow ym , ja k  i party jn y m .

Po  spraw ozdan iach  S ek re ta ria tu  i 
poszczególnych re fe ra tach , k tó re  da  
ły  ogólny obraz  rozw oju  D zielnicy 
Ś ródm ieście w  okresie  poprzedniej 
k ad en c ji (liczba członków  w zrosła  o 
400 proc.), udzielono u stępu jącem u 
K om itetow i abso lu to rium  i dokona 
no  w yboru  now ych w ładz.

N a honorow ego przew odniczącego

w ybrano  jednogłośn ie  założyciela 
D zielnicy Śródm ieście tow . Józefa  
D rzew ieckiego. .

Do K om ite tu  w y b ra n i zostali: 
tow . tow .: S en t K arol, W ięch F e­
liks, G enachow  Ilia , K ucharczyk  K a 
zim ierz, GoSzer L udw ik, M isiewicz 
Z ygm unt, G aw in  H enryk , W ojna­
row ski L udw ik , K afa lsk i A ndrzej, 
S te fańsk i Józef, Szczepański Feliks. 
Jedno  m iejsce v aca t d la  rep rezen ­
ta n ta  OM TUR.

Do K om isji R ew izyjnej zostali w y 
b ran i: tow . tow . Jęd rze jczak  S te ­
fan , Boc* F ranciszek, O m bach G u ­
staw , R odkiew icz Rom an.

N a zakończenie zeb ran ia  odśpie­
w ano  „C zerw ony S ztandar"

Powoli, ale stale, podnosi się stan wody na Wiśle. Wczoraj, I wińskiem. Zwały kry, które znio 
o £o-d.z. 18. osiggnęł on w Wairstawie ~h 5,68 m. co w  porówna” |sły mosty warszawskie za ta­
nio ze stanem o godz. 15 oznacza w zto*  —  3 om. —  a wipe na 
szczęście — flieznaCMiy. . »

W  ciąjyu nocy mogg. zajść jednak jeszcze niespO'dziainki i W f  
sła może przekroczyć granicę 6 m.

. „  O ijg ,n;€ jest to jeszcze bardzo

Spółdzielcy PPS-owcy obradują
nad rozwojem naszej gospodarki

W  dniu 15 bm. odbyła wę w  Kiel­
cach W ojewódzka Konferencja dzia­
łaczy spółdzielczych PPS. P0  omówie­
niu sytuacji gospoda rezej i roli spół­
dzielczości w odnoidzouej Polsce, ze­
brami uchwalili następującą rezolu­
cją:

Uczestnicy wojewódzkiej konferen­
cji przypom inają wszystkim członkom 
PPS i zw. zawlcdowyim daw no po­
wzięte uchwały władz party jnych i 
związkowych, zalecające masowe przy 
fcicpowanie do upóMzielft Spożywców 
f Pracy, OszczeytnoścMowb-PoitycZiko- 
wych, Samopomocy Chłopskiej ł in 
nyoh.

Członkowi* part'll m uszą uważać 
ki swój Obowiązek uczestniczenie M' 
W alnych zebraniach spółdzielń, brania 
czynnego udziału we władzach tychże, 
a także w zebraniach wyborczych do 
Rad Oddziałowych..

Komitety PPS ułatw iają działa­
czom i praktykom  spółdzielczym ucze- 
atnłcztthi* w zarządzwniu spółdzielnia­
mi wszystkich typów, przez porozu­
mienie się przy m talnrtio kandydatów  
z przpdsla wicielaimi partii de m okra-

tyozmyeh i przedsławicielwmi par tyj - 
nyoh spółdzielców, przy obsadzaniu 
lturadatów w radach oddiśałowyoh i 
radach nadzorczych.

Gfctomlkioiwic PPS po wsiach 1 o - 
sadaeh Użyczą pełnego poparcia spół­
dzielniom Samopomocy Chłopskiej i 
wezmą czynny udział w  życiu i dzia­
łalności gospodarczej spółdzielni tego 
typu.

Nowo obrana Komisja Spółdzielcza 
przy WK PPS uczyni wszystko, żeby 
propaganda na rzecz ruchu spółdziel­
czego w śród m as pracow niczych n a ­
b rała  trw ałego charakteru.
Uczestnicy konferencji w yrażają prze 

konatine, że dla całkowitego pozyska­
nia m as pracowniczych dla ruchu 
spółdzielczego jest rzeczą konieczną 
u sp ra w n ie n ie  d z ia ła ln o ś c i  g tosp>dar- 
cżej spółdzielń wszystkich typów.

Pracownicy i działacze spółdzielczy, 
niezależnie od swej dkiałaln.-soi za­
wodowej wezmą czynny udział w  ży­
ciu partii a zwłaszcza do jej głównych 
zadań należeć będzie udzielamłe sit; W 
sprawach natury  gospodarczej.

U w aga-B ojow cy 1905
Zw. W eteranów  W alk Rewolucyj­

nych 1905 roku zaw iadam ia, że 30 bm. 
(niedziela), gódz. 10 W sali PPS Dziel­
nica Powiśle, ul. Tam ka 18 odbędażfe 
się w alne zebranie.

Na porządku obrad m. in. Sprawoz­
danie z działalności Zarządu za 1916 t . 
oraz uchwalenie budżetu n a  1917 sr.

Niedziela
warszawskiej

n t l o d s i e & y
W czoraj. 23 bm. pracow ała pray  od­

śnieżaniu WatszaWy młodzież sżkolrw, 
zgrupowana w hufcach wychowania fi 
zycznego, oczyszceając ul. Hożą, W il­
czą, Wstpólną, P iusa i Żurawią.

£ 0 M w liczbie 609 osób wrak i  ta ­
borem 27 samochodów ciężarowych 
wywozi śnieg z głównej triasy kom u­
nikacyjnej: Rondo W aszyngtona, Żiels- 
nśectka.

gróźne dla samej Warszawy, o 
■tyle powstaje obawa zalania ni­
żej położonych dzielnic połu­
dniowej części miasta.

Coraz gorzej też wygiada syto 
acja na Sadybie i w Mieście - 
Ogród, gdzie wóda zbierająca 
się z topniejących śniegów, osią­
gnęła już m etr głębokości i wdzie 
ra się do mieszkań.

W oda spowodowała także pod 
mycie toru  kolejki wilanowskiej 
na dalekim Czerniakówie.

Stoją 'natomiast w  wodzie miej 
scowośai podwarszawskie: Skoli 
mów. Konstancin, Tezioma, W i­
lanów —  gdzie katastrofalnie 
wezbrała rzeczka Teziorka.

Mieszkańców gtotmady ^ w a ­
dy ewakuowano do Siekierek.

OLBRZYMI ZATOR 
POD ZAKROCZYMEM

16 'km. długości zator powstałj

raso wały tu  rzekę, zrywa i a wa­
ły ochronne i wstrzymując nawett 
wody Bugo-Narwi. W  rezuLtar 
cie kilkadziesiąt wsi w  ciągu pa­
ru' godzin znalazło sie pod wo­
dą. Szczególnie groźna sytuacja 
jest w rejonie Puszczy Kampi­
noskiej.

Nauka bezpłatna
zaro M  zapewniony?

D yrekcja  kursu  szkolenia zawodo 
w ego k a d r  d ie  odbuddw y W arsza­
w y zaw iadam ia, że p rzy jm u je  zapi­
sy na następu jące  g rupy : ł)  betonia 
rzy, 2) cieśli, 3) dekarzy  i b lacharzy, 
4) m urarzy , 5) stolarzy.

W arunk i p rzy jęcia: a) skończone 
18 la t, b) ukończone 7 kl. szk. po­
w szechnej lub  rów norzędnej, c) za­
daw ala jący  s ta ń  zdrow ia.

W czasie szkolenia słuchacze o- 
trzy m u ją  ryczałt h a  w yżyw ianie, zaś 
n a  budow ie oprócz tego, w ynagro­
dzenie za w ykonane prace.

Z apisy p rzy jm u je  i udziela in fo r-
Zagrożonej Męska ludności — 

spieśzy z pomocą Wojsko. W ła-| - - - - - -
d z e  w y d a ły  s z e r e g  s p e c ja ln y c h  | m acji d y rekc ja  kursów , W arszaw a, 
łza,rządzeń w  c e lu  u lż e n ia  d o l i  u l- C hocim ska n r  35, I  p iętro , od go 
p o w o d z ia n .__________  1 dżiny 10 do 12.

Pomoc dla powodzian
Kwatery I żywność

P ow odzian ie  s  terenów podwarszaw­
skich , przybywający do Warszawy, 
mogą zgłaszać się do punktów opera­
cyjnych Sekcji Społecznej Komitetu 
Przeciw pow odziow ego in. St. Wansza- 
wy.

Przybywający s terenów Skolimowa, 
Konstancina, Jeziorny, W ilanowa —  
do punktu al. Czerniakowska J37. Z

ID  KIH. aiU R D M -l ćsdlIU 1  v v J  .  .  _
m iędzy Za/kro czym  em 1 Czet- *eren6w Łomianek l położonych na

Liliputy i olbrzymy Warszawy
Czasem Śmieszne, czasem smutne -  ale istotne

Absolwenci K ursu P a rty jn eg o
Dzielnicy Żoliborz

p ren u m eru ją  R obotnika
Nb tebraniu uczestników kursu j cla kursów, uchwalono jednogłośnie 

partyjnego Dzielnicy Zloliborz im.l i e  wszyscy absolwenci będą prenu- 
dr. A. Próchnika * okazji zam knię-' merowwć „Robotnika"

Sekcja kobiet Dzielnicy Bielany
W dn iu  13.3.1947 r. w  lokalu  

D zielnicy B ie lany  odbyło się zeb ra ­
n ie  S ekcji K obiet P P S  na  k tó ry m  re 
fe ra t o zadaniach  kobiety  w  naszym  
życiu politycznym  w ygłosiła tow . 
W iała O sóbka M oraw ska; następn ie  
znaczenie spółdzielczości W gospo­
da rce  narodow ej om ów iła tow . S tan  
kiew iczow a.

N astępnie  odbyły Się w ybory  do

B arządu S ek c ji K obiet, w yb rano  
tow. tow .. N ow icką, S iem ianow ską, 
G ęsiak, B oską, Jam roziń ską , Mai 
ko, Ż m ijew ską, N iedzielską, K aż- 
m ierczak.

W dn iu  14.3.1947 r. w  lokalu  na 
szej D zielnicy Wygłosił tow , poseł 
Ju liu sz  G óreck i p iękny  re fe ra t na 
tem a t dziejow ego znaczenia  K aro ­
la  M arksa.

Czy znacie W arszawę? Mimo wozyet 
ko, mimo tegó, jaka ona ieraż je s t 
N iektóre rzeczy nie uległy zmianie 
Niektóre zmienią się niezadługo — do­
brze się więc z tym zapoznać. 

NAJDŁUŻSZA ULICA...
'Czy wiecie, jaka jest obechie na)-, 

dłuższa ulica w W arszawie. A jaka 
będzie? Ja k a  jest najkrótsza?

Otóż najdłuższą ulicą w W arszawie 
jest ul. Grochowska; długość jej w y­
nosi okólo 5,5 km. W „W arszawie przy 
ezłości" będzie ona nadal dzierżyć 
palmę pierwszeństwa. Nawet bowiem, 
przedłużona dziś ul. M arszałkowska 
(cd Pi, Umk d o  wiaduktu żoliborskie- 
go) nie będzie tak długa; będzie ona 
m iała ok, 4,900 m.

Jeżeli «hodzi o najdłuższą arterię, 
łzw. arterię przelotową (będzie ich 
kilka) będsU nią arteria północ ‘ pć- 
łudńie, biegtląća ó d  Służewca ulicą 
Puławską, M arszałkowską, Słow ackie­
go fta Bielany. Będzie m iała ponad 
14 km. Podobną, choć nieco krótszą 
będzie a rteria  wschód - zachód, zaczy 
nająoa się w okolicach S>w. Zachod­
niego i biegnąc* przez: Al. Jerozolim ­
skie, Geh. Sikorskiego, 3 M aja, W a­
szyngtona do ul. Grochowskiej i G ro­
chowską dó Gocławka (bk. 12 km).

... 1 N A JB A RD ZIEJ k r e t a

Z wielkim nowoczesnym miastem łą ­
czy się zawsze prosty rysunek ulw. 
W W arszawie najdłuższym prostym 
odcinkiem komunikacyjnym jest część 
ptży&źłej atfterii wtechód* tachńdj mia

Rozwój oddziału stołecznego
Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej

nowieie odcinek od PI, Zawiszy przy 
u l. G ró je c k ie j  aż do zetknięcia się 
Al, W aszyngtona * ul. Grochowską, 
Długość jego wynosi ok. 7 km.

Jest jednak także (i będzie) w W ar­
szawie ulica zakręcająca pod kątem 
ostrym. Znajduje się ona naturalnie 
fca Starym  Mieście i nazywa się „Krzy 
we Koło". Kąt skrętu  — 85 stopni.

Rekord najm niejszych rozmiarów po 
Siada ul. K arasia (T eatr Polski), m a­
jąca niespełna 50 m długości.

N ajmniejszą lahipotekowafcą nieru­
chomością W arszawy jest budynek (me

północ od W arszaw y—dó punktu AL 
Wojska 4 Żoliborz. Ewakuowani u 
Peloowizny — do punktu ul. Pokona#
ska 33.

Punkty te udzielają pomocy w za­
kresie wyżywienia 1 lakwaterowaitla,

(TEATRY)
TEATB POŁSlil (Kurasia 9): 
Poniedziałek —- godz. 18 ■— „Szkoła oba 

moWy” . _ _Wtorek “  gódz, 1S “  Oresteja” . 
środa — godz. 18 — „Oresteja’ . 
Czwartek — godfc. 18 *— „Penelopa . 
P ią te k  — godz. 18 — „Orestete , .
Sobota — godz. 14 — „Lilia Westedft , 

godz. 18,“  „Peneiopa” .
Niedziela — godz. 14 „Szkoła obmowy^ , 

godz. 1Ś -- „Oresteja". 
budka I) na rogu ul. Długiej i Freta. TWĄTlt „ROZMAITOŚCI*;, (Marszai-
J e ^ o  v/ym iarry * y 2  K 2 l  2 m . K u b a- ko^ o A T ii (M arszałkow ska t l ) .
tu r a  więc równa . tę  16 m*. ^ A T B ^  PO W ^H l?Y  ̂ a m o j . ^

Nay w i^kci-ą zabudowaną nieru-cno- 20). 0  gQdz 1 8  qq „p rzy jac ie l p rzy ldzła  
mością je s t na razie „Dom Akademie- w^eczorem^ y  (Knnjwł
k i  « a  PI, iN aaiitcw icaa o kubattifrac g 0 (j z ,,Szlachectwo duSzy” J . Chenfi- 
130.000 skiego.

Ys IśliffMiłAiAf wrpałToitf1 za(H>czvmv 1 T E A T S  ,,JA SK 0LK A ,> (Marszałkowska Do liliputów wreszcie zaliczymy . gg) god? ;5 (w soboty , piedziele) .,Dzie.
ilo ść  u su n ię te g o  d o ty c h c z a s  z m ia s ta  ci p ana M ajstra” , godz. 18.00 (codziennie)

  0Ał miliona m* (w  2 latał) „P o w ro ty ” — M orozowicz-Szczepkowskiej.gruzu — pot miliona m (w z iaia , TłJAXB mI’ZK ZNV UlVt In. oio.ew-
— do olbrzymów zaś, olbrzymów po­
nurych, to, co W arszawę najbardziej 
chyba przytłaćża, pozostałe do usunię­
cia — 19‘/t miliona m3 gruzu! (pa)

ska  13): godz. 18.00 „Żołnierz 
ilAi

„______   B M W ! .
M adagaslA ru” . W sobotę 1 w niedzielę 
popołudniów ka — godz. 14,30.

„TEA TK  D7IEC1 W ABSZAUY”  (Studio

W sobółę. 22 bm. o godz. 10-ej w 
świetlicy Miejskiej Rady Narodowej 
w gmachu BGK rozpoczął obrady do ­
roczny zjazd Kół Towarzystwa P rzy­
jaźni Polsko-Radzieckiej z terenu sto­
licy.

Referat pt. „Rozwój idei słowiań­
skiej w Polsce" wygłosił Prezes Zarzą­
du Głównego, tow. min. H. Świątkow­
ski. Obszerne sprawozdanie z działal­
ności Oddziału Stołecznego złożył inż. 
VV. Fijałkowski, że  sprawozdania do­
wiedzieliśmy się, że Towarzystwo na 
terenie stolicy liczy obecnie 147 kół i 
8.900 aktywnych członków.

Towarzystwo rózwiia ożywioną dzia, 
łalność organizacyjną i propagandową. 
Co w torek odbyw ają się odczyty na le­

maty dotyczące Stosunków polsko-ra-

nie 2  p rzedstaw ien ia . 80 b m prem iera 
W idowiska ,,N a jag o d y ” w-g M. Konop­
nick iej d l i  dzieci od ta t 4.

PRASKI Te a t r  lErętiolnloW
ska  8 ) : R ew ia ..Gwiazdy na  Pradze".
Początek  godz, 17, 19 w  niedzielę l Świę­
ta  godz. 16, 17, 19.

IW»L8*1 TE41 u REWJł W.,.ssa 4)
- . i W ystawia codziennie wSsótą rew ię „T yl-

d z ie c k ic h  i  ż y c ia  n a ro d ó w  Z w iązk u  ! r 0  w W arszaw ie” , początek godz 1744
Radzieckiego. Rućhoińe kino tó w arzy - ^

ZASŁUGI NALEZT ŁJCZC1C
W e w torek. 25 b. m. ó  gódz. SS.lB W 

sali „TSMĆA” Odbędzie śtę wielki koncert 
k u  uczczeniu pracy pedagogicznej P rof, 
S ta ril K ozłow ski^ , .

W  koncercie udział weethą ’łfi. fń. 6 . 
uczennice i uczniowie P ro t. Kozłowskiej, 
dziś fnan i artySci stolicy.

P rzedsprzedaż biletów  w księgarn i Ge® 
b e th n era  i W olffa, Zgoda 12, tei. 8.82 G(X

Prezydium SXPPS
Zawiadamiamy, ie  w dnhi *4 m ar­

ca  b r. (poniedziałek), o godz. 16-ej, 
w  lokalu Stołecznego Komitetu przy 
ul. M okotowskiej 24, IV p., odbę­
dzie ałę posiedzenie Prezydium S to ­
łecznego K om ite tu  Po lsk ie j P a r tii  
Socjalistycznej.

Warszawska Rada PPS
Dnia 31 b. ni. o godz. 16 w lokalu 

Dzielnicy Śródmieście odbędzie się po­
siedzenie W arszawskiej Rady PPS.

Prelegenci SKPPS
Stołeczny K om ite t P P S  pow iada­

m ia  w szystk ich  Tow . P re legen tów  
SK  PPS , iż o sta tn ie  cztery  w y k ła ­
dy odbędą się w  następu jących  
dn iach :

24.III. r. b. (poniedziałek), godz. 
16— 13 „P ropaganda" tow . D yr. S e r-
kow ski.

25.111. r. b. (w torek), godz. 16— 18 
„P lan  3 -le tn i“ tow . D yr. G reniew aki

26.111. r. b. (środa), godz. 16—18 
„Spółdzielczość” tow . poseł R apac­
ki.

3.IV. r. b. (czw artek), godz. 16 —
18 „Ruch zaw odow y” tow. Poseł 
M otyka.

DZIELNICA MOKOTÓW
D nia 23.IIX r.b . o godz. 10 rano, odbę-

cUie eię zebrani*) członków P P S  poadziel- 
nicy F o r t  ~ Mokotów, uł. M iłob^dzka 16 
z re fe ra tem  tow . Olczyka.

D nia 23.I I I  r . b. o godzinie l l  rano, od­
będzie się zebranie członków P P S  Dziel­
n icy  M okotów z refe ra tem  tnw . W. W in­
nickiego ,,K aro l 'M arks tw órca  nauk  So­
cjalizm u” .

Dnie, 24,111 r .  b., o godzinie 15, odbę­
dzie się  zebranie członków K oła  P P S  i 
P P R  Sam ochodowni Min. Kom. ul. C zer­
n iakow ska 130 z refe ra tem  tow, Penk.uy.

Dnia 27.111 r . b ., o
dfcie *i$ zebran ie  czton««~ - —  ------
tra in  ego Zarządu Państw ow ego P rzem y­
słu  F erm en tacy jnego , ab  N a rb u tta  7

T a f e m n i c a  k i n u  . . O l i m p
całkiem niepotrzebny teatrzyk

Jeszcze ćk> obecnej chwili niektóre 
dzielnice W arszawy pozbawione są cuł 
kowicle rozrywek kallufalnych. Do naj
b a r d z ie j  u p o ś le d z o n y c h  p o d  ty m  w zglę 
dem należy niewątpliwie M okbtoW .

B rak ten , ze w zg lęd u  na p o s tę p u ją ­
c ą  o d b u d o w ę  (na M o k o to w ie  m ie sz k a

eratem  tow. P e u lc y . , 00 tys. osób) i nu.leJszy w j . o ^ k O  
o godzinie 15. odbe- re sz ly  dzielnic procent zn iszcżeh ia  

o«l*w Koła .PPS Cen I _  odczuwa tu bardzo silnie.

Nic więc dziwnego, ie  już w 1945 Z. 
Film Polski” projektow ał odbudowę 

kina „Olimp” przy ul. Puławskiej. 
Dałoby to w efekcie około 1900 miejsc.

BOS odniósł się jednak do tego pro 
jektu negatywnie. Budynek Ze wzglę­
dów urbanistycznych — m iał ulec roz 
biórce.

Tymczasem obecnie budynek b. ki­
na „Olimp” rem ontuje się. P race są 
już stosunkowo daleko zaawansowane. 
Odbudowę przeprow adza tzw. Spół­
dzielnia aktorów , zam ierzająca urucho
m ić  tu  jeszcze je d e n  teatrzyk re  wie­
wy-

Nd* zamierzam y wcale bronić p*aw 
„Film u Polskiego” do budynku. W y­
daje  się jednak, że tworzeni* w tej 
dzielnicy teatrzyku, którego zespół t 
kierownictwo nie daje gw arancji od­
powiedniego poziomu, jest niepotrzeb­
ne. Zresztą W arszawa ma w te j chwili 
za dużo,., kiepskich teatrów , a za m a­
ło sal kinowych.

Dziwnym toż wydaj* «ię uzyskanie

S I U  i , ■ -
refe ra tem  tow , M akowieckiego I tow . Kie- 
koWiecktego.

D nia 27.111 r.  b ., o godzin!* 9.30 rano. 
odbędzie się  zebran ie  członków K ola P P S  
S traż Ogniowa, ul. P o llta  1, z  re fe ra tem  
tew . posła  d r  K ry g ie ra  i  tow . d r. G ra- 
bana.

KOŁO PPS FRET CENTRALI „SPOŁEM”
W  poniedziałek d n ia  24 m arca r. b„ o d ­

będzie si® zebran ie  członków i sy m p a ty ­
ków  Koła, n a  k tó rym  re fe ra t w ygłosi tow. 
Sendlak, na  tem at „Z asady socjalizm u i

Obce-
•JW- . i  t ł l  d łV , ai«Ł Ł
P P S , a  życie gospodarcze Po lsk i
ność’ członków obowiązkowa.

KOŁO PPS RES. OŚWIATY 
r u i  za k za o zie  m ie js k im

D nia 2 4  b, B . o  godz. 18 odbędzie się 
zebranie K oła P P S  reso rtu  O św iaty przy 
Zarządzie M iejskim . R ef. ideologiczny 
wygłosi tow . J .  Gero.

N a  R T P D
„Polm ex" — Tow. Imp. Eksp. Ma­

szyn — 000 zł.
Rolnicza Centrala Mięsna — War­

szawa, — 85.000 zł.
Fug. WelnfeMowa zamiast kwiatów 

na trumnę śp. tow, l«no Szczyr­
ku _  500 zł-

Ob. Czelicka Eug. — 1.000 zł.

stwa dało 176 seansów filmów radziec 
kich, kióre obejrzało 34.000 Osób. P o ­
nadto organizowane są poranki filmów 
dła młodzieży.

Źle zrobili
ale sii |  przyznają

My. niżej podpisan i: m o ł. S ta n is ła w  
Księżopolski, kond. Jan  Czarnyszewicz 
i kond. Franciszek Zajdłer d n ia  13 
b.m. o  godz. 21,30 wbrew Wyraźnym 
zarządzeniom Dyrekcji M.Z.K. o d je -  
chaiiTny tram w ajem  Nr. 15 z przy- 
słańku przy ul. Muranowskiej, ni« cze 
kając  na publicziność, k tó r a  właśnie 
Wysiadała z autobusu linii L.

U z n a ją c  s t r o ją  w illę , w p ła c a m y  p o  
500 Zł. ha o d b u d o w ę  W a rs z a w y  i  p r o ­
s im y  o  o p u b lik o w a n ie  teg o  o św iadczę-koncesji na prow adzenie tego rodzaju 

teatrzyku oraz uchylenie decyz ji BOS. « n ia  W p ra s ie
(«8) N astępują podpisy.

Czarne dni fabrykantów „sw ojaków 1' 
Likwidacje 60 „w ytw órnr

Rozpoczęta ostatnio w Wjtrsz awie 
energiczna akcja zwalczania nielegal­
nego handlu tytoniem — trw a. W o- 
kresie od 1 do 15 bm. funkcjonariu­
sze Brygady Ochrony Skarbowej Spo­
rządzili 230 protokółów przegiwko 
„konkurencji" Polskiego Monopolu Tv 
t ohih we go — konfiskując ok. 57.000 
sztuk ,JsWojaków”, 283 kg surowca i 
k rajanki tytoniowej oraz 12.000 pap'e-

K1NO „PAl.l ADD M" iŻh.tH Ni 5):
B skąpada” . Pocz seansów godz 14. IS, 

18 2 0 .
KING ,I*I»I.»NIA' i W>ir»/i)(K '«-*7i ftHI 

„L udzie  ł, m anek iny". Początek seansów  
irodz, 14, ło  i 29.

KING , ' l V l i l 6 f  (MaifeZHIk,'* * 6  
112): „ P o p te a rra l” , P o d a te k  seansów  I ł .  
1 6 , 18 1 20.

KIND „A TI.A N TIŁ”  IC hfm rm a 88) t 
„M arsyliaU ka ■ Pocz. seansów 14. UJ. 18, 
20. W niedziele i Święta poranki o 12-ej. 
„NIUbo je s t d la  w as",

KINU , s v « t  ,  i  iPi-air* Inżynierska 
4)- ..Zamieć śńieżfta .

KłN() „TtUZA". tżohb.irż Suzina 4)

r * u s T y s z y m y  
L o  w R A D I O

W TOBKR, 25 MARCA 
Hrłki*R»A\va I

8,90 SOMU Czr.su; 8.05 bzlen to  p o r .: 
6,30 M uzyki! ł,05  M uzyka: 7,-ir. WtMom. 
póranne; t.40 M uzyka; 8.40 ŚkWEnk* 
PC K : 12 05 Aud. d la  św ietlic ió b e tn  ;

rosów faUzowatiyeJi i 2.000 zagraatoż-
nych, pochodzących z przemytu.

Szczególnie o b fity  połów m ia ł m ie j- I-Z I-.: u w  „ 1111. u u  -„'■-,-'- i r t—ęr.-*
, , J  , 7  1 7 , ,  l  7Vm 13.05 Muzyka ńbia*).: 18.00 DzieUbik po-«oe w d n ia c h  o d  17 d o  20 bm . l y f l ł lpol . 1(, 3() ™UZy j,ri k am eralna: 16.85 Aud.

razem akcja objęła miejscowości pod- : dla m łodz.: ’7.20 Aud. rozryw kow a. 18.00
warszawskie. W TaróZytiie, Grójcu ! ; 19.0C Konceri ^
Górze Kalwarii — zlikwidowano pó- * foniczny; 20 W bziernlk wfecż : 20.25 Kofi 
i ,ad 60 „fabryczek” tytoniowych, pra- cerl Sekstetu P. R., 21.00 Słuchowisko
cujących dla W arszawy. ( R s )

Potrzebni fachowi

księgowi biiansiści
iu W arszawie i na myjazd

Oferty prosimy składać do (tS p o łe z n #* 
Grażyny 13 pokój 64

4608

p t. „Co się śta ło  w Sydonie" 
H. SienkieW ioz*: 21.45 RadioWy
SoWy; 2 2 . 0 0  
2.25 Aud. 
W iad.i 23,

SPopioły
.  ty WkuwL. . .
80 Muzyka pow ażna

war«z»w»' n

wg. opow. 
„„ un lw . Lu- 
óeroingRięgo;

rozryw kow a; 23 10 O sta tn ie
rka

14.02 MUsvka rozryw kow a: 18 40 K w ićsrt
życzań; 22,35 M uzyka taneczna.

Zawiadomienie
Zawiadamiamy wszystkich tl 

szych prenumeratorów, że pte- 
numerata miesięczna „Robotni- 
ka’* z dniem 1 kwietnia r. b. wy­
nosić będzie zł 70.

ADMlNISTRACfA.

LODÓWKI ELEKTRYCZNE poleca J. 96 
tetowski, Mokotowska 24. 4701

C E N Y  O G l  O U  E Kt PRENUMERATA MIESIĘCZNA 60 ZŁ.
ostoszanu dronne nandlowe pu 16 =• wyra*. Posiuklwante rodkln. pracy i zguDy po 6 zł.
ca wyrąz Reklamowe 1 mm ezerokoSci 1 szpetta 40 zł W tekście redakcyjnym <*> «. 
Tłustym drukiem 100 proc. aroSej. £a terminowy druk ogłoszeń Administracja ale odpo
da.

p u r V j s u  im* O enłr W uro OSI. l Reki. Bp. W yd. „W iedza”  Oddz. w W arszawie, Al Jerozolim ski* Ul  tei 4k .z*
^ ^ e M U r y :  L ł  ł 5 5 "  ćwR; ; ;

loB 'i&&assarMir. " v « r  Ti  S i &  s s s , : ^ r rRB ^ ^  ui Ź R rao^ To ,Womo*e" Warszsw*. ul Marśtatuowśkt 95. Rpołd*. am km i prasowej „OLOB -  <«'«' TAorbsisar (RKsrWsartra sssr. »j*ssaa.*a8Stó- « *
ćpM dzlćIni? P ra cy  K o^orterO w  ..B xprrao ” R a azy ń sk . ».A, T a rg ó w . 69.

B B D A G 0 J B  I Q M 1 I E J 5 —60361 N akładem SffóSlfcfellii W>da*n4<U*J
„WIEDZA", D ruL  Spółdzielni W ydawniczej ^WlfiDZA" — „RnbutritY ttt b
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I f l / I O O l f O S O  SROBZTOWE
MKS (Gdynia) -  KS Grochów 8:8

o pierwsze miejsce w grupie rozegra się w PoznaniuBój
Wczorajsze „derby" bokserskie, 

ostatnie może w Warszawie z cykiu 
rozgrywek o mistrzostwo drużyno-; 
we Polski, między MKS-Gdynia a 
KS-Grochów, wywołały — co by-|

Walki w w adze muszej i średniej 
zdobyły sobie poklask publiczności

i» zresztą do przewidzenia —  ol­
brzymie * Zainteresowanie. Sala 
'JM CA nie mogła pomieścić tych 
wszystkich',’ którzy już od godz. 14 

’ tóu rm ow ńli wejścia. W skutek fa ta l 
ae j organizacji i lekceważenia b«y- 

; 2 (ecseństwa życia ludzkiego, sala 
satłoczy ta się do tego stopnia, że 
n ikt * obecnych nie mógł się ooru- 
jsjsyć ani w lewo ani w prawo. Na 
^Jubliczność zajm ującą miejsca sie­
dzące {po 300 U) zwaliła się tzw. w 
Jeżyku potocznym „granda", usuw a­
jąc ją  brutalnie * miejsc, w-glądnie 
Sacuszajge do zajęcia miejsc stoją­
cych. Wiele nie brakowało, aby całe 
to towarzystwo wpadło na ring. W 
ten sposób tiie wolno organizować 

-icńprez. Należy się dziwić, że władze 
bezpieczeństwa w takim  wypadku ’ nie zaimponował. Zwycięstwo odniósł 
ląle ingerują. W takiej masie ludz- J Skienka.

Sobkowiakiem. W waJce tej wyraźnie 
zwyciężyła młodość Antkiewicza (15 
lat), zawodnika o świetnej kondycji fi­
zycznej i rzeczywiście silnym ciosie. 
Zawodnik ten wykazuje jeszcze szereg 
błędów technicznych, jak zbył szero­
kie i sygnalizowane eiosy łatwe do 
skontrowania. Niestety, Sobkowiakowi 
and kontry, ani jego zazwyczaj piękne 
1 skuteczne doskoki wczoraj nie wycho 
dziły. Antkiewicz wygrał zasłużeni*.

W wadze lekkiej spotkali się Stkier- 
ka (MKS) z Kon: ud ą ((ir). Ulubieniec 
Warszawy był wczoraj wyjątkowo sła 
by. Z powodu choroby nie zdążył wró 
cić jeszcze do swojej normalnej kon­
dycji. Specjalność jego, walka w zwar­
ciu nie wychodziła mu. W walce na 
dystans również wychodził pokonany. 
Skierka, który walczył nie czysto i w 
drugiej rundzie otrzymał ostrzeżenie.

iłbj1 o jakiś wypadek paniki nie 
trudno. A co wówczas?’W razie n a j- ' 
mniejszej paniki n ik t by nie mógł ’ 

’ się wydostać z zatłoczonej sali na z e ! 
w nętrz. Któby Wówczas był odpo- j 
w iedzialny? Masowe imprezy muszą 
»yć tak  zorganizowane, aby bezpie- 
'CzeństWó życia 1 zdrowia widzów, 
hie było zarażone na szwank

W skutek zatłoczenia sali, tem pera 
tu ra  dochodziła co najm niej do 30°. 
8*4 na ringu ponad 40*. Z zawodni­
ków i sędziego, port lał się ciurkiem, 
a zawodnicy po 2 rundach byli już 
jak  ugotowani.

Zawody rozpoczęły się z małym o- 
.pefnśeroiem ł uroczystością jubileuszo­
wą zawodnika Archadkiego (Grochów), 
po czym p«i wzajemnych powitaniach 
odbyła tią walka pokazowa juniorów 
dwóch braci Łukomskich. Wreszcie ns 
jttogu ukazśła sdę para w wadze mu 
ąpsj: Sowiń»kd (MKS) l Pator* (Gr j. 
ćieaząey się dobrą opinią zawodnik 
MKS nie zawiódł publiczności. Pos'a- 
J s  «a aieełą technikę i asiiay efea.' Pa- 
śora, który był wczoraj w dobrej for- 
igde wie pozostał dłużny swemu prza- 
Alwmkowi i na cioey odpowiadał ki Kn­
urami. Walka, która zdobyła sobie o- 
gółny poklask i była zapowiedzią ład­
nego meczu, Zakończyła się mało prze­
konywującą wygraną Patory.

W wadze koguciej wystąpili Szopiń- 
ik i. (MKS) i Sadłowski (Gr.). Gdyń- 
tzuAitin okazał sdę zawodnikiem mało 
Fykynpwanyra i . słabym technicznie. 
Zwycięstwo Sadłowskiego całkowicie 
aaaćuńone W wielkim napięciu ocze­
kiwano następnej wałki w wadze piór- 
kovej między ^om bardietesn" Wy­
brzeża Antki* wio* «en a starym wygą

W wadze półśredniej

Iwańskiemu (MKS) stanął Tomczyński 
(Gr.). Zawodnik gdyński, reprezentują­
cy dobrą klasę bokserską, natrafił w 
Tomczyńskim ca  twardego przeciwnł- 
ka. Gdyby Iwański nie sygnalizował 
swoich groźnych ciosów, mógłby wy­
grać przez k. o. Walka jednak skoń­
czyła sdę remisem.

Drugą z rzędu piękną walkę stoczo­
no w Wadze średniej. Zawodnik MKS 
Szymankiewicz przez cały czas miał 
wyraźną przewagę nad dobrze usposo­
bionym Majewskim, który dopiero w 
trzeciej rundzie osłabł. Specjalność 
Szymankiewicza, to obrabianie korpu­
su i żołądka w czasi* zwarcia. Szy­
mankiewicz odniósł zasłużone zwycię­
stwo. W wadze półciężkiej walczyli 
Rączka (MKS) — Kolczyński (Gr.). 
Pierwsza runda minęła na wzajemnym 
badaniu się, oo wyprowadziło z rów­
nowagi sędziego ringowego, ob. Zapłat, 
kę,. który wezwał z»wodników do bok-j 

przeciwko sowamia. W drugiej rundzie Kol- |

ezyński zademonsiteował ową klasę, 
a w trzeciej znowu począł się oszczę­
dzać, nie zważając na to, i« Rączka 
parokrotnie mu się odgryzł. Zawodnik 
gdyński zaprezentował się z dobrej 
strony. Schodzącego z ringu, jako po­
konanego publiczność za dobrą walkę 
nagrodziła oklaskami.

Ostatnie spotkanie w wadze ciężkiej 
między Lickiem (MKS) a Archackim 
(Gr.) zakończyło się remisem. Walka 
ta była mało efektowna, pozbawiona 
momentów emocjonujących. Końcowy 
wynik meczu 8:8. Widzów ponad 3.000.

(Ltn)

Elektryczność" wygrała wlodzi
czwórmecz pływacki *

ŁÓDŹ (tel. wł.). Nb basemi* YMCA 
odbył się dziś czwórsnccz pływacki z 
udziałem: Elektryczności (Warszawa), 
Warty (Poznań), Graoorti (Kraków) i 
Filmowca (Łódź).

Pierwsze miejsce zdobyła drożyna 
Elektryczności z 23 pkt., 2) Warta 22 
ipkl., S) Gracovia 11 pkt. 0  zwycięstwie 
zadecydował wynik sztafety 3 X  100

stylem zmiennym, którą wygrała Elefc 
tryczność. Z osiągniętych wyników za­
sługują ca uwagę: 100 m st. grzb.: 1) 
Owcza,rczak (Warta) 1:22,2. Drugie 
miejsce w tym biegu zajął 16-letni za­
wodnik Elektryczności JaMońalu ma­
jąc cza* 1:22,4. W biegu na 200 m st, 
do w Grupeński (Elektryczność) myty 
kał czas 2:40,6.

Kraków wygrał tu r n ie j  
czterech miast w koszykówce

KRAKÓW (tel wł.) W dwudniowym 
turnieju czterech miast w koszykówce 
męskiej Gdańsk — Łódź — Warszawa

Dlaczego skład przeciw Szwecji
budzi wiele zastrzeżeń?

Skład reprezentacji Polski na | czym kierował irię kapitan z wiązko 
mecz bokserski ze Szwecją w dniu wy wstawiając do walki w wadze 
27 marca w Łodzi i 30 marca w lekkiej Gorącznlaka z Poznania, 
Gdańsku, ustalony przez kapitana! zawodnika mało znanego z sukce- 
związkowego PZB wywołał szereg j sów na ringu, a legitymującego się 
zastrzeżeń. W szczególności fa -1 przegraną z Polusem, co świadczy,
chowcy zapytują nie bez słuszności,

Mistrzostwa bokserskie OM TUK
Grudziądz najlepszy z e s p o ło w o  i indywidualnie

CZĘSTOCHOWA (tel. wł.). Trzydnio 
wy turniej bokserski drużyn OM TUR- 
owych j RKS-ów, który był pierwszą 
tego rodzaju rewią pięściarstwa robot­
niczego, poprzedzony był trzytygodnio 
wyoa obozem kondycyjnym pod kie­
rownictwem F. Szlamma. W turnieju 
wzięło udział 74 zawodników, którzy 
walczyli w 9 wagach. Zawody w ciągu 
trzech dni miały przebieg interesujący 
i stały na dobrym poziomie.

W ogólnej punktacji pierwsze miej­
sce zajął OM TUR (Grudziądz) 15 pkt. 
i trzy tytuły mistrzowskie, 2) Skra— 
Szczecin 12 pkt., 1 tytuł mistrzow­

ski i 3 wicemistrzowskie, 3) Skra (War 
szawa) 11 pkt., 2 tytuły mistrzowskie 
i 2 wicemistrzowskie, 4) OM TUR Si­
lesia (Rybnik) 10 pkt., 2 tytuły mistrzo 
wskie i 2 tytuły wicemistrzowskie, 5) 
OM TUR (Rzeszów) 9 pkt., 2 tytuł mi 
straowskie i 1 tytuł wicemistrzowski, 6) 
OM TUR (Poznań) 4 pkt., 7) OM TUR 
(Riałogród) 3 pkt., 8) Skra (Często­
chowa) 2 pkt., 9) Skra (Piła) 1 pkt.

Po walkach finałowych tytuły mi­
strzów zdobyli:

W wadze papierowej Ruszkievdcz 
(Grudziądz), w muszej Słowik (Skra — 
Warszawa), w koguciej Baranowski

Kalendarz międzynarodowych
imprez sportowych

Z t u i ą z k ó i u  Z a i n o d o i u y c h

(Grudziądz), w piórkowej Polakiewicz 
(Grudziądz), w lekkiej Janiszewski 
Skra (Warszawa), w półśredniej Gacz 
OM TUR (Rzeszów), w średniej Am- 
broz Skra (Szczecin), w półciężkiej 
Wieczorek Silesia (Rybnik), w ciężkiej 
Szymczak Skra (Warszawa).

te  nie mógł dać sobie rady z ruty­
nowanym i starszym już zawodni­
kiem. Jeśli chodzi o wagę piórko­
wą to opinia przechyla się na stro­
nę Czortka, który ostatnio znajdu­
je się w dobrej formie.

Również niezrozumiałym jest po­
ciągnięcie kapitana związkowego 
przez wstawienie Sobczaka w wa­
dze średniej na mecz w Gdańsku, 
skoro jest ogólnie wiadome, że No- 
wara jest niewątpliwie lepszy. Je­
steśmy dalecy od tego, aby brać 
udział w kampanii przeciw ob. Su- 
szczyńskiemu, jednakowoż trudno 
aprobować niejasne pociągnięcia, 
które mogą nas kosztować utratę 
pewnego zwycięstwa. (Ltn).

— Kraków do finału doszły Was* 
sza w* i Kraków. Spotkanie finałową 
d«ś wieczorem aaikońcayło *śę iwycrą 
»tw«m Krakowa w atosunku 50:44. Dra 
gi« miejsce zajęła Waraiwr*.

BIEG NA PRZEŁAJ W POZNANIU
POZNAN (tel. wł.). Staranlam KS

Zryw odbył aię dziś pierwszy w tym 
roku bieg na przełaj na dystansie ok. 
2 i pół km. Bieg wygrał Wiertkiewios 
(Warta) w czasie 6:18,6,

ZWYCIĘSTWO 
KOLEJARZY ~  ZAPAŚNIKÓW

POZNAN (iteł. wł.). Mec< eapaśniesy 
RKS Legia (Kra/ków) — KKS (Pc«nań> 
zakończył aię rwycięetwam kołejarzy
poznańskich 17:9.

PŁYWACY ŚLĄSCY 
ZWYCIĘŻAJĄ

KRAKÓW (tel. wł.). Mec* plywacM 
Pogoń (Katowice) — Wisła zakończy} 
się zwycięstwem ślązaków 84:49.

f f l f r w n S I k c B  s > $ » n s r ś a M m

PROPAGANDOWA PRACA 
CZĘSTOCHOWSKIEGO OZPN.

Gzęetochowricś Okręgowy Związek 
■PiRd Nożnej, projektuje w obecnym 
aeąóiM* kilka spotkań dla propagan­
dy pliki nożnej dla prowincji, a w 
•Mttsjńlnotói naetępująoe aa ■wody: Czą 
atabhow* — Radomsko, Częetochowa 
—-  Wieluń, Radomska — Wieluń i Ra 
A tm A »  — Pławmn.

Tegoroczny program impre* aporto 
wych Związków Zawodowych o cha 
rakterze międzynarodowym przedsta­
wia się następująco:

Warszawa — 2 i 25 maja Piłka noż­
na — reprez. KCZZ — reprez. Franc. 
Zw Zaw.

Łódź — 26 maja Piłka nożna — Zw. 
Zaw. Kolejarzy — repre*. Franc. Zw. 
Zaw.

Kraków — #1 maja. Piłka nożna — 
Zw. Zaw. Prtem. Skór*. — reprez. 
Franc. Zw Zaw.

Budapeszt — 6 — 20 lipca. Mistrzo­
stwa Europy Kolejarzy — Represent. 
Zw. Zaw. Kolejarzy.

Praga — 20 lipca — 17 sierpnia. — 
Igrzyska Sportowe w ramach Między­
narodowego Festiwalu Młodzieży De­
mokratycznej — represent ąport. 
KCZZ I Org. Młodzież.

Program igrzysk i terminy eli mi na 
cjd podane zostaną później.

Pary* — 10.— 14 września. Między 
narodowy Zlot Sportowy w Paryżu < 
okazja 40-lecia istnienia pierwszego ro­
botniczego klubu sportowego. — Re­
prezentacja Sportowa KCZZ.

Polak sędzią meczu
Wągry— Włochy

Węgierski Związek Szermierczy za­
prosił na głównego sędziego między­
państwowego spotkania seermierczego 
Węgry — Włochy, które odbędzie się  
w dniu 13 kwietnia w Budapeszcie, 
Tadeusza Friedricha, jednego * na­
szych pmzedwojstmycfa szermierzy. 
PUWF wprawił ju* zgodę aa wyjazd 
FeGadrioh* de Budapesztu.

Konferencja Programowa w 
PUWF-le w sprawach PW. W okresie 
od dnia 25.111 do dni* 30.111 1947 r. 
odbędzie się w Wydziale PW—-PUWF 
i’ PW kotffefencja programowa, która 
ustali program 2-!e*toi p. w. ogólnego.

Filmy Sportowe. — Sekcja Propa 
gaiady PUWF i PW przystąpiła do 
produkcji filmów krótkomelrażowych 
o charakterze wysnkolenio-wym, pro­
pagandowym i dołkumentarnym z dzie 
dżiny wychowania fizycznego i sportu. 
Dotychczas nakręcono: Film sprawo­
zdawczy z międzyalianckich mi­
strzostw szermierczych w Badem ba 
den. w których brata udział reprezen 
tacja Wojska Polskiego i Film nar­
ciarski z kursu wyszkoleniowego Aka 
dem ii WF w Szczyrku na Śląsku.

Reprezentacja Słowacji — Reprezen­
tacja PZPN. — Sezon międzynarodo­
wych spotkań piłkarskich w Krako­
wie rozpocznie się w dniu 1 maja, me­
czem reprezentacji Słowacji, przeciw 
raprezcntacji PZPN, w której wystą­
pi zespół najlepszych pałkarzy krakow­
skich.

Rekord Marusarza pobity. W czasie 
zawodów narciarskich rozegranych w

dotychczasowy rekord tej skoczni na­
leżący do Stanisława Marusarza.

Czeski Team olimpijski — Wars&a- 
wa. W dniu 13 kwietnia, gościć będzie 
w Warszawie reprezentacja piłkarska 
z Czechosłowacji pod nazwą team olazn 
pdjski, która rozegra mecz z reprezen­
tacją Warszawy. W tym samym dniu 
w Pradze, reprezentacja Pragi grać bę­
dzie z reprezentacją Paryża, & trzeci 
team stolicy nadwełtawskiej rozegra 
mecz w Strassburgu z reprezentacją te 
go miasta. Team olimpijski do meczu 
z Warszawą będzie złożony z graczy, 
których kapitan związkowy przewiduje 
do ekipy olimpijskiej. Ten sam zespół 
w dniu 20 lipca rozegra mecz w Am­
sterdamie z reprezentacją Holandii. W 
skład teamu olimpijskiego wejdą naj­
prawdopodobniej zawodnicy ze Słowa­
cji i Moraw.

AZS (Lublin) zwycięża w turnieju 
trójkowym w siatkówce. W Lublinie 
rozegrano turniej trójkowy w siatków­
ce męskiej i żeńskiej. Mistrzostwo zdo­
była drużyna AZS I, przed HKS Star­
towało 21 zespołów męskich. Portom 
walk był wyrównany.

Dania — Szwecja 8:8. Przed wyja­
zdem do- Do laki reprezentacja pięś- 

Srklarskiej Porębie, zawodnik Wisły | darslka Szwecji rozegrała mec/ z re- 
zakopiańakisj Świerk uzyskał skok dłu prezentacją Danii, zakończony wyrai- 
gośed 86 metrów, bijąc ® dwa metry kiesa remisowym.

Boks w kraju
„WARTA" — ZJEDNOCZENIE'' 

16.-6 W. a
POZNAN (teł. wł.) Rozegrany w 

ub. niedzielę w Poznaniu mera bokser­
ski o drużynowe mistrzostwo Polski 
między „W artą" 1 „Zjednoczonymi'' s 
Bydgoszczy, zakończony zwycięstwem 
„Warty" w stosunku 10:6, zostanie zw* 
ryfikowamy jak* walkower dla „W ar­
ty" 16:0, gdyż w drużyn** „Zjednoczo­
nych" występowało 6 eawodnt&w. a 
wśród nich Wandowie* — b. aa wod­
nik bydgoskiej Jfedy".'

„ZJEDNOCZENIE* (BYDGOSZCZ) — 
IKS (WROCŁAW) 10t«.

BYDGOSZCZ (tel. wł.). Rozegrany 
wczoraj w Bydgoszczy mec* bokser­
ski e drużynowe mistrzostwo PoJskl 
przyniósł zwycięstwo miejscowemu 
„Zjednoczeniu1 nad wrocławskim 
IKS-em w stosunku 10:6. Poprzedni® 
spotkanie rozegrane w»* IJ^zodawitz 
wygrał IKS.

WARTA — WISŁA 12:4 
KRAKÓW (te!, wł.). Zawody pięści** 

skie W arta — Wisła przyniosły wyso­
kie zwycięstwo drożynie poznańskiej w  
stosunku 12:4.

BATORY GROMI 14:1 
KATOWICE (teł. wł.). Drużyna pi*. 

Ścierska Lublinia-nki rozegrała mecz 
rewanżowy z Batorym 1 przegrała 14:2.

N O W I N Y
LITERACKIE
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inm mm REMARQUE (9 9 ) P rzek ład  Wandy M elcer

ŁUK TRIUMFALNY
,. R.»wik jlcłnął jgłowg.—  Och, tego sup pam tnie potrzebuje 

ofcAwiić. Znam takie miejsc*, gdzie nie postała noga turysty.
— Naprawdę?

?. —Alt^ż oczvv/iAcie, i to niejedno.
Haaktf wypił drugi.kieliszek koniaku i stał się o wiele przy- 

Niniejszy. Spadły z niego zaikazy, które przejął z Niemiec. Ra w Sc 
poczuł, że nie podejrzewa absolutnie nic. —  W łainie miałem za- 

•  m iar troche pohulać dzisiejszego wieczora, —  powiedział.
—  Czyżby?
— Aha, czasem mi sie to zdarza. Wszystfldejjo trzeba się 

oamczyć.
—  Słuszne, słuszne na sto proceniti
Haake zagapił się przed siebie. Upij go, pomyślał Rawik, jer 

<li inaczej nie dasz sobie rady. Upij, a potem zaJtłamsiisz gdzieś 
w  kf.de!

Fizjognomi* Haakeyo znów sie ożywiła. N ie był on pod 
***em, tyllco zagubił sie w myślach. —  Tatka szkoda —  powie­
dział; wreszcie — taikbym miał chyć wypuścić sie z panem!

Rawik nie odpowiedział, chcgc uniknąć wszystkiego, co mo- 
głoby tamtemu nasunąć powód do podejrzeń.

'— Jeszcze dziś musze wracać do Berlina — powiedział Haar 
ke, patrząc ha zegarek —  za półtorej godziny.

Rawfk Siedział spokojnie. W ięc musze iść z nim razem, my­
ślał. Pewno nie mieszka prywatnie a w hotelu. Pójdę 2  nim do 
pokoju i tam z nim skończy.

~ 7 ę ^ k a m  na dwóch przyjaciół — powiedział Haake —  bp- 
d f tu  lada chwila. Jadą ze mną. Rzeczy już są na dworcu, prosto 
stąd jedziemy do pociągu.

Przegrałem, pomyślał Rawik Czemu to nie mam przy sobie 
broni? Czemu, idiota, ostatnimi czasy sądziłem, że jestem ofiarą 
halucynacji ? Mógłbym go zastrzelić aą ulicy i starać lię uctĘC 
iwyjćcieoa podziemnej kolejki.

—  Szkoda — powiedział Haake —  ale co sie odwlecze, to 
nie uciecze. Za dwa tygodnie wracam.

Rawik odetchnął z ulgą. — To świetnie —  powiedział.
— Gdzie pan mieszka? Zadzwonię do pa.na.
—  Hotel Prince de Galles. Tu naprzeciwko.
Haalke wyjął notes i zapisał adres. Rawik miał okazie przyj­

rzeć sie eleganckiej oprawie z giętkiego safianu. Ołówek był zło­
ty. Ciekawym, co tam jest we środku —  myślał —  pewno mnó­
stwo informacji, które pociągną za sobą nowe tortury i zgony. 
Tymczasem Haake schował notes.

—• Z szykowną kobietką pan tu przedtem rozmawiał.
Rawik przywołał sie do porządku. — Ach tak, rzeczywiście,
— Filmuje?
— Coś w tym guście
—  Przyjaciółka.
—• Zgadł pan.
Haake melancholijnie zapatrzył de  przed siebie. —  To właś­

nie jest trudność, poznać się z kimś do neczy. Zawsze brak cza­
ra, wipe i nie ma okazji.

—  O, to się da zrobić —  powiedział Rawik.
—  Naprawdę? Pan by się zgodził?
t— Ale na co?
Haake roześmiał się z zażenowaniem. — No, żeby mnie za­

poznał z tą damą, która bu była?
—  Ależ najchętniej!
— Dotmerwotter, byłoby to w  sam raz. Ozy ro Francuska?
— W łoszka chyba. Kilka ras razem zmieszanych.
Haake przymrużył oko. — Nieźle. W  domu nie ma mowy 

o takim kąsku. Ale tu jestem do pewnego stopnia incognito.
—  Czyżby?
Haake zawahał się. potem się roześmiał. —  Oczywiście nie 

dla wtajemniczonych, incognito nieaawsze obowiązuje. Ale, ale, 
czy ma pan jaki kontakt z uchodźcami?

—  Tak, jak by żadnego, —  powiedział ostrożnie Rawik.
•— Jaka szkoda! Bylibyśmy tacy zadowoleąi, gdybyśmy mo­

gli otrzymać, najsłabsze bodaj, no, pan rozumie, wiadomości, my 
nawet za to płacimy — tu podniósł rękę — nie mówię tego do 
pana. ale mimo to...

Zauważył, że Haake patrzy n* niego badawczo, — Możli­

we, powiedział — trudno z góry przyrzekać, ale może sie coś 
zdarzyć.

Haake przysunął krzesło. —  Tedno z moich zadań, rozumie 
pan. Wiadomości przesyłane stąd tam. Czasami trudno je otrzy­
mać. Tu pracuje kilku pierwszorzędnych ludzi, — podniósł zna­
cząco brwi, —  ale mipdzy nami idzie oczywiśoie o coś innego. 
Kwestia honoru. Ojczyzna, co?

—  Oczywiście!
Haake podniósł oczy. — A oto moi przyjaciele — i położył 

należność na spodeczku, policzywszy ją starannie. — Doskonały
sposób, cennik na spodku. Trzeba to bgdzie u nas wprowadzić.__
W stał i wyciągnął rękę. — Auf Wiedersehen. Herr von Horn. 
Bardzo mi było przyjemnie pana spotkać. Za dwa tygodnie za­
dzwonię. Proszę o mnie pamiętać — uśmiechnął s ie ,  i oczy­
wiście dyskrecja!

—  Rozumie sip. Proszę nie zapomnieć.
—  Nigdy niczego nie zapominam. Ani twarzy, ani umowy. 

Nie mógł bym nawet. To mój fach.
Raw?k stał przed nim, mając wrażenie, że musi rozbijać ce­

ment gołą pięścią. Potem poczuł rpkg Haakego w sw o je /. Była 
mała i zadziwiająco miękka

Jeszcze chwile stał niezdecydowany, śledząc Haakego wzro­
kiem. Potem usiadł, czując, że drży. Dopiero po chwili zapłacił 
i wyszedł, idąc w kierunku, gdzie tamten zniknął. Potem przy­
pomniał sobie, że widział, jak wraz z przyjaciółmi siadał do tak­
sówki. N ie ma sensu jechać za nimi, Haake już do hotelu nie 
wróci. Gdyby go zobaczył raz jeszcze, powziąłby jakieś podejrze­
nia. Odwrócił się i wszedł do „Internationalu”.

To sip panu udało —  powiedział Morozow. Siedzieli przed 
kawiarnią „Rond Point” .

—  ̂ Rawik popatrzał na swoją rgkę. Zmywał ją póty spirytu­
sem, aż skóra stała sip sucha, jak pergamin Sam wiedział, że to 
głupie, ale nie mógł nad sobą zapanować.

—  Byłby pan idiotą, gdyby sip pan rzucał — powiedział 
Morozow — całe szczęście, że pan nie miał broni.

— Naturalnie —  odpowiedział Rawik bez przekonania.

(Dalszy ciąg nastąpi)


